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Czterej akademicy z 0. N, R. aresztowani
pod zarzutem zamachu na pochód Bundu

W arszawa. 4. 5. (Sie.) W czoraj policja a- 
resztowała bezpośrednich sprawców strzału 
do dem onstracji i-m ajow ej Bundu. Areszto 
wani zosinli członkowie nielegalnego GNR, 
tworzący tam  sekcję związku młodzieży aka 
dem ickie’ a mianowicie: student medycy
ny Jan  Sm oleński, student wydziału chemi

cznego H enryk Patura, student medycyny 
Janusz! Olejniczak i student wydziału praw  
nego K onstanty Okręczyk. U wszystkich zna 
leziono nielegalną literaturę ON Li, zaś u Pa 
tu ry  znaleziono również Wszystkie przyrzą
dy oraz składniki do wyrabiania petard. — 
Śledztwo prowadzone jest w dalszym ciągu.

Wyrek w sprawie zajść w Czstóewie
Łomża. 4. 5. (ŹAT'! Sąd okręgowy w Łorn 

ży ogłosił dziś w yrok w spraw ie znanych wy 
padków  w  Gzyże wie. Na podstaw ie w yroku 
18 oskarżonych skazano, zaś 15 uniewinnio 
no. Główny oskarżony Grodski skazany zo
stał na 10 m iesięcy więzienia, ą oskarżonych  
sąd skazał po 8 m iesięcy więzienia, jednego

na S miesięcy  z zawieszeniem, o po 6 miesię 
cy, 6 pu 6 ‘miesięcy z zawieszeniem wykona  
nia karu. Skazani pozostają na Wolnej sto
pie pŁa nadzorem  policji. Powództwo cy
wilne wniesione przez poszkodowanych Ży
dów uznano w wysokości 000 zł.

Takte na Podlasiu...
Międzyrzecz. 4. 5. (ŻAT) W  wyniku agita 

cji endeckiej wzmogły się ostatnio napady 
na Żydów na Podlasiu. Ubi ąie j  niedzieli w  
Międzyrzeczu przy ul. Lubelskiej zraniony 
został przez niew ykrytych siprawców 17-let- 
n i L cjzor Kstzmpr, którego w  stanie ciężkim 
przewieziono do szpitala warszawskiego. — 
T.tgoż w ieczoru na ul. Piłsudskiego napad
nięty został przyw ódca miejscowego związ
ku  „Morgenstern*1 p. Szezdainowicz, k tó ry  
wyszedł cało tylko dzięki szlachetnej ofcro- 

! nie ze strony nauczyciela polskiego p. Jan i
ckiego, k tóry zagi'02 ił rew olw erem  napast
nikom. W  niedzielę w  nocy wybito szyby W 
kilku m ieszkaniach żydowskich.

Arabskie przew ijania
co do sprawozdania Komisji Kró mvslti£j

Jerozolim a. 4, 5. (ŻAT) Londyński kores
pondent „Ał Liwa“ donosi ze źródeł m iaro
dajnych, iż zdołał zdobyć następujące szcze 
goły o oczekiwanym  spraw ozdaniu Komisji 
królewskiej: Spraw ozdanie będzie bardzo 
obszerne. Będzie to  dokum ent polityczny 
pierw szorzędnej wagi. Sprawozdań ie dorę
czone będzie rządowi, k tóry  zachowując po 
ufność upracuje n a  tej podstawie wytyczne 
nowej polityki, j a k ą  ogłosi w  postaci Białej 
Księgi z  r. 1987. Rząd ogłosi równocześnie 
spraw ozdanie Komisji królewskiej oraz Bia 
łą Księgę, aby w  ten  sposób postawić Ara
bów, Żydów i Anglików przccl faktem  doko 
nanym . Jakakolwiek dyskusja w  parlam en
cie ze strony przeciw ników Komisji królew 
skiej w ty cli wTaruwkach byłaby bez znacze
nia. s i■

Jerozolim a. 4. 5. (ŻAT) Od czasu pow ro
tu muftiego Jerozolim y z Mekki prowadzi 
on gwałtowną agitację przeciw ko -emirowi 
A bdullahow i, którem u zarzitCą, że pragnie 
asa wszelką cenę zostać królem  palestyńskim  
Agitacja ta wzmogła się ostatnio w  okresie,

TOREBKI DAMSKIE1
erygi” jlne w iedeńsk ie  modele nadeszły 
J l l  IJf JSZ NACDT, Kraków, Stradom 5 .

gdy emir bawił w Palestynie przed wyjaz
dem na uroczystości koronacyjnej do Lon
dynu,

Echa zabójstwa robotif.ka 
Stanisława Sługi

Tel Awiw, 4. 5. ŻAT. Przed sędzią Harkaw nn 
rozpoczęło się publiczne przesłuchanie (Araba 
Mohamed Ali-Sultana, podejrzanego o doko
nanie zabójstwa robotnika polskiego Stanisła
wa Sługi w pobliżu Ness-Ziona. Sędzia prze
słuchał ni. in. komisarza policji Millera, który 
wypytywał Sługę przed zgonem o szczegóły 
za ruachu.

Stel Okręgowy w Krakowie Dnia. 1. V. 1937 
W ydział IV Karny Sygn. IV. Pr. 8S/37.

Sad Okr-igowy, W yJziai IV K arny w Krakowie na 
pcsiodzouiu niejawnym  w dniu dzisiejszym po wysłucha
niu Prokuratora Sądu Okręgowego w Krakowie wydal 
następująco p o s t a n o w i e n i e

I) Zatwierdza sią po m yśli 489. 49" austr. proc. karn. 
zarządzona i ■wykonami przez Starostwo Grodzkie w 
W iakowie dnia 25. IV. 1937 konfiskatą czasopisma „Nowy 
Dziennik" Nr. 113 z 25. XV. 1937 z powodu treści całego 
a rty k u łu  zamieszczonego no stronie t  pi. „Setki staiców 
i dzieci żydowskich bez dachu nad głowa" albowiem 
treść tego a rty k u łu  zawiera znamiaua zbrodni z ert. 
l ts  kk.

II)  Zakazuje sią dalszego rozszerzania skonfiskowanej 
treści powyższego artyku łu , a zakaz ton ma być o g ł D .  

saonj w przepisanej furmie w najbliższym  numerze cza. 
sopisma „Nowy Dziennik" i w Dzienniku Ui sądowym.

III)  Cały nakład skonfiskowanego druku ma być zni
szczony.

Pro tokolant: Czubin, Przewodniczący: Dr. P trtynow - 
fifci, Za zgodność (podpis nieczytelny),

Członkowie rządu 
u Prezydenta R. P .

W arszawa. 4. 5. PAT. P an  Prezydent Bze 
czypospolitej przyjął dziś prezesa R ady Mi
nistrów  gen. Sławoj Składkom, sldego i wice 
prem iera inż. Eugeniusza Kwiatkowskiego, 
k tó izy  referow ali o bieżących pracach  rzą
du.

•  * *
W arszawa. 4. 5. PAT. P an  Prezydent Rze 

czypcispulilej przyjął dziś pana m inistra  ko  
muinikacji pik. J. Ulryclia.

Pochwała dla starosty 
prasho-warszawskięgo

W arszawa. 4. 5. FAT. P an  prezes Rady 
M inistrów i m inister spraw  wewnętrznych 
gen. Sławoj SU i dkows. i dokonał w dn. 4 
m aja inspekcji Starostw a Grodzkiego p ras
ko warszawskiego. Inspekcja miała na celu 
kontrolę pimktiiahwsói urzędników w przy 
bywaniu do pracy oraz sposobu przyjm owa 
nia interesentów.

Poza tym p. p rem ier w konferencji ze sta 
roistą interesow ał się cenam i produktów  s,po 
żywc&yeh oraz cegły. P. p rem ier stwierdził, 
iż starosta grodzki prasko  warszawski c iien  
tuje się bardzo dobrze we wszelkich zagad
nieniach, związanych ze swoim stanowis-' 
kiem, ż t  w nika w potrzeby terenu i ludnoś 
ci oraz, że wszyscy urzędnicy, zatrudnieni 
w  starostwie, byli o godz. 8 przy pracy. P an  
prem ier u ćze lił pochwały staroście, poleci! 
przedstaw ić dwóch najlepszych iirzędinikówi 
do odznaczeń i a krzyżem  zasługi o rsz  udzio 
jig staroście, wszystkim urzędnikom i  woź
nym , zatrudnionym  w  Starostwie, raijwim ra 
p ji pieniężnej.



„NOWY DZIENNIK” icoda 5 nuji. 1931

A PO tANABY ?!AI1TGL AS CZY PRZELUDNIENIE!

! owiec, i kóz, t. zn. zwierząt dających pokarm  
j i nawóz; zmniejszyła się tylko —  i to  nie

Jejrase w gaidnfu ub. roku w Jednym ze] że pczi. wyjątkowo uroozBjoym rokiem JtJJ
swoich artykułów  w „Nowym Dzienniku" produkcja zbożowa kraju , o tdhzora  n a  jło- 
przytoczyłam urzędowe cyfry  sta tystyczny  ] wę mieszkańca, trzym a się n a  te j  sam ej wy- 
stwierdzające, ża przeludnienie wsi w  Polsce sootości. Jeżeli są  wahania, to  nie są  one 
je s t wytworem fan trsji, że w  innych krajach  zależne odl tego, że wzrost ludności prześcig- 
eunpejsk ich  gęstość zaludnienia na wsi je s t nął znacznie wzrost produkcji, a  są  popros- 
'liększa, niż w Polsce, i to  właśnie w k rajach  tu  skutkiem  zjawisk atm osferycznych. D la 
gdzie 1vJd!ncść rolnicza cieszy się dohroby- j tego to  rok 1930 wykazuje na  głowę miesz- 
tem . Hasło: „do m iasta” nie jes t rezultatem  kańca ty le samo zboża, co rok  1C33. zaś rok 
rzekomego przeludniania, a  poprostu jed -1 19.32 jes t wyjątkowo zły; rok 1936 je s t dużo 
nym  z haseł, k tó re  u  nas ta k  szczodrze się lepszy od roku 1932 i lepszy naw et od roku 
rzuca co pe/rien czas, ażeby trzym ać pew- \ 1931, a  tylko niewiele ustępuje latom  1934 
ne w arstw y społeczeństwa w napięciu, od-1 i 1935. Pod względem pogłowia zwierząt gos 
wracać ich uwagę od rzeczywistego stanu  podarskich wzrosła od 1929 r. w cyfrach 
rzeczy i  w ten  sposób zagładzić własne grze j absolutnych n a  każde 1000 mieszkańców 
chy, własną niezaradność. K asła te  u  nas ilość i bydła rogatego, i trzody chlewnej, i  
zm ieniają się, ja k  w kalejdoskopie —  co 

parę  la t nowe; co parę  la t dawne hasła idą
ido lnm usr, a  wszystko stoi na  miejscu. Po- tak  poważnie —  ilość koni, co tłomaczy się 
dobnie też ostatn io  z hasłem : „na wsi je s t bądź co bądź zwiększającą się m otoryzacją 
ca ciasno! wieś m usi wędrować do m iasta” . k raju .
Dopiero 8—10 la t  m ija od chwili, gdy się Jeżeli w 1929—1930 reku  n ik t się u  nas 
u  n as  chwalono dobroby tem  wsi, gdy chłop nie uskarżał na  przeludnienie wsi, jeżeli ob- 
kupował nawozy sztuczne, maszyny, gdy do-1 chodzono się zupełnie dobrze bez hasła „Do 
kupywał sobie grunt. Ale gdy ten  sam  ehłcp m iasta! do straganów !” —  jeżeli mimo zna- 
po kilku zaledwie latach  z  powodów od sie
bie niezależnych doszedł do tego, że nie m a 
za có kupować soli, że jedną zapałkę roz
szczepia się n a  wsi n a  4 części —  ccłrazu 
sta ło  się na  wsi za ciasno. 1 woła się: „do 
m iasta! do m iasta! usuwać Ży:łów, odbierać 
im  złotodajne s trag an y !”

Już  jam a  ta  szybka zm iana haseł czyni 
ten  cały alarm  podejrzanym. I  w istocie, o- 
kazuje s h  że wieś nie je s t  wcale przeludnio 
ma. Przecież wieś —  to  gospodarka rolna.
Jeżeli w u ą g u  o&Łatnich S—10 la t  na wsi 
stało  się za ciasno, to  znaczyłoby, że w arsz 
t a t  pracy rolnika, ziemia, nie nadąży już ro 
dzić tyle, żeby ludność k ra ju  otrzymywała 
tę  samą ilość ziemiopłodów co poprzednio.
W  m iarę zwiększania, się gęstości zaludnie
n ia wsi. w inna się wzmagać i ogólna ilość 
produkcji ziemiopłodów oraz bydła. Dopóki 
współczynnik wzrostu ludności i

cznego wzrostu ludności w k ra ju  od tego

czasu ilość krajow ej produkcji r o ^ e j  na  gło
wę pozostała na  ogół t a  sam a —  to  je s t to  
dc statecznym  dowodem, że wzrost zaludnie
nia wsi dotrzym uje kroku ogólnemu wzros 
towi ludności k raju , i mie odbija się ujemnie 
na  możliwościach wyżywienia. A  należy prze 
cież pamiętać, że do niedawna przy tych sa-

 m ych cyfrach u nas biadano nad narlmia-
współczyn ' 1 eni ziemiopłodów, skutkiem  którego ceny

. . ■ T»rcV\nniimtr ł o  Ir uroTrwCjltr wa n i.nile wzrostu produkcji rolnej w zrasta ją  rów- ; r °bocizny tak  rzekomo wzrosły, że nie opla 
nomiernie, dopóty zwiększenie lmłności wiej
skiej nie powoduje zubożenia te j  ostatniej, 
dopóty —  znaczy —  nie m a przeludnienia 
wsi. Dopiero gdy wrpółczymiik zaludnienia 
zaczyna w zrastać szybciej, niż współczynnik 
produkcji, dopiero w tedy można zacząć m ó
wić o przeludnieniu, i to  o  ty le tylko, o ile f 
zbyt powolne tem po wzrostu czynnika pro
dukcji je s t  następstw em  głodu ziemi, a  nie 
następstw em  stosowania w rolnictwie prze
starzałych meted, następstw em  zacofania 
wytwórczego. Dopóki więc produkcjo rolna 
kraju  obliczona na  głowę poszczególnego 
mieszkańca, ulizynuije  się n a  te j  sam ej wy
sokości, depóty trudno mówić, że nastąpiło 
w międzyczasie na  wsi przeludnienie.

A  cóż mówią c y n y ?
Pozwolimy sobie przytoczyć tabelki nie

dawno podane przez St. Turzymę w „K urje- 
rze W arszwaskhu"

IloSć ziarna 4 glówn. zbóż na gl-«\vę mie
szkańca Polski; 1 2 3 4 5

1929 134,1 18,3 115,8 30,9 374,77
1'j30 130.1 » 1118 31,3 357,18
1931 l i i  ,5 V 99,2 31,7 312,93
1932 112,3 »» 91,3 32,2 292,54
1933 333,6 » 115,3 32,7 352,59
1934 125,1 n 107,1 33,0 324,57
1935 127,0 » 106,7 33,4 525,44
1936 126,0 » 107,7 33,8 318,63

Ilość pogłowia swierząt gospodarskich nr. 
1GC0 mieszkańców Polski, wymieniając w ko
lumnie: 1) pogłowie koni, 2) bydła rog, 3; 
trzody chlewa, 4} cwiety 52 kóz.

1 2 3 4 5
1929 130,97 292,45 156/17 _ —
1930 13108

130,09
500.28 192,97 79,58 7/25

1901 308,70 223,68 81,98 7,47
193.2 122,36 293,31

274,77
181,49 77.23 7,70

$1933
*1934

115,33 175,32 78.50 847
114,00
110,77

28054 214#0 77,39 9,72
1936 292,18 201,28 86,88 10,62
1936 113,01 309,68 208,05 89,34 11,18

JPowyższe tablice dostatecznie wskazują,

cało się produkować. W takim  zaś wypad
ku nadm iar ten pozostaje przecież nadal. A 
jeżeli tak , to cały gw ałt z  rzekomym prze
ludnieniem wsi pozbawiony je s t podstaw  re 
alnych.

Należy też zważyć, że jeżeli możliwości 
wyżywienia luliuości k ra ju  u trzym ują się 
wciąż tylko na  tym  samym  poziomie (do 
niedawna rzekomo nadmiernym ) a  nie wzras 
ta ją , to  winna jes t zacofana ku ltu ra  kraju , 
b rak  racjonalnej gosyodrki i melioracji. Za- 
wodziński w „Wiadomościach Literackich” 
pisze: „o niecałe 40 km. od W arszawy, nie 
wśród ostępów Pińszezyzny, ale w pobliżu

JEDYNA DROGA DO SZCZCSdA
urorsdzi pnoi los i  kolłkf nij

BMłCia SARE R , g
wielkiego osiedla podmiejskiego, o kilk kU 
lometrów od l^isły, mógłbym "ckawć bsg* 
no rozległości stu (100). k in ' w jednyj n k a 
wałku, przestrzeni jednej z „nowych prowin 
cji” kampanii rzymskiej: do osuszenia tych 
błot nikt się nie kwapi”. Jeżeli takie stosuu 
ki panują u nas, jeżeli tak się nic nie robi 
dla zwiększenia terenów uprawnych, to nie 
wełno narzekać na przeludnienie wsi, a  na
leży narzekać na wlysną indolencje. Cieka
wa rzecz, że tak się nam podobają rozmaite 
strony ustroju faszystowskiego, ade rie tc, 
co w faszyzmie jest dobrego. Chętnie wzoru
jemy się na Mussolinim, gdy chodzi o forma 
wanie „balilli” o trzymanie w ryzach prasy, 
o wielkie hasła — ale wzorować 3ię na Mus 
solinim przy osuszaniu bagien i zamianie 
ich w uprawne pola — to nas nie pociąga. 
A przecież, gdyby fundusze społeczne i en er 
gię społeczną, uamiact na inne cele, zużyto 
w tym kierunku, to zasób gruntów upraw
nych wzrósłby u nas tak, że o przeludnieniu 
(i tak nieistniejącym), wsi mówić by nie wol 
no było.

Jeżeli jednak w tych warunkach szermu
je s:ę u nas od 3 lat blisko hasłem rzekome
go przeludnienia i nawoływaniem wieśnia
ków do miasta, to jasną jest rzeczą, że tu 
nie o wieś chodzi, nie o chłopa i  nie o prze
ludnianie, a o coś zgoła innego. Bo prsecież 
wieś ukraińska nie je3t chyba w szczęśliw
szym położeniu od polskiej. A  tya-czasem 
w gazecie „5-ta rano” z dnia 21 kwietnia tr. 
czytamy, „Endecy wy lali w Tarnopolu odez 
wę atakującą Żydów i nawołującą chłopów 
do marszu do miasta i miasteczka. W  odpo
wiedzi na to Ukraińcy wydali odezwę uspoka 
jającą chłopów i ostrzegającą ich przed ter
rorem antyżydowskim".

Czyżby Ukraińcy, naród par ęscellance 
wiejski, nie kochali swego chłopa pazynajm 
niej tak, jak... endecy? Dlaczegóż tedy oni 
nie widsą tego przeludnienia na wsi i tego 
raju w mieście?

A  jeżeli nie o chłopa i jego dobro chodzi 
— to poco go tumanić? Dlaczego nie powie
dzieć prawdy? I jeżeli endecy rozmaitych 
odcieni wyzyskują ciemnotę wsi dla celów 
ubocznych — to gdzież są te czynniki, spo
łeczne lub z urzędu predestynowane do te
go, w społeczeństwie polskim, które by pos
tawiły &prawę jasno i otwarcie, i wzięły p zy  
kład1 z Ukraińców ta niepolskich?

Już wkroczę rozpoczynamy
na tamach „NOWEGO DZIENNIKA**

druk najnowszej, nie uydanej jeszcze powieści znakomitego pisarza

JÓZEFA ROTMA
(autora ,Hioba“, „Marsza Radetzhyego", „Ucieczki bez kr^su" Ud),

p. i. HISTORIA NOCY 1002
Nowa powieść Rotha jest barwna, lekka, bogata w silne napiącia. Mimo samobójstwa główne'
go bohatera, nie jest jak inne książki autora „Rioba“  tragiczna. Darmo byśmy tu tlikah
powagi i problematyki „Ucieczki kez kresu“ czy „Tai abusa". Autor rozwija przed nami przt- 
de wszystkim przepych, kolorowych obrazów, niezwykłych przygód, interesujących postaci i 
ich dziwnych losów. _ _ . . . .

Szach perski- w otoczeniu ministrów, eunuchów i kobiet przybywa z wizytą do Wiednia, 
gdzie przeżywa miłosną przygodą. Przygoda miłosna szacha staje siq osią powieści, re.itral' 
nyui momentem akcji, intryg i powikłań; — wreszcie steje slq przeznaczeniem rotmistrza, 
bar ma Taittingera.

HISTORIA NOCY 1002-Gf£J“ daje autorowi sposobnosć do napisania szeregu wspania
łych scen z życia szacha, oraz scen wiedeńskich, wśród których bal wydany przez dwór ce
sarski na cześć obcego monarchy, zajmuje naczelne miejsce.

Korowód żywych, pysznych postaci: barona V uiltingcra, kochanki barona, Miszi Schinar 
gel, właścicielki domu schadzek P. Mutzner, reduktora Łazika, szpicla Sedlaeka i t. d, >—■ 
uwikłał autor, w „perską“ uferą, która czytelnika świetnie bawi i przykuica.
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Ksiąię IPindsoru i  drodze do p. Simpson
iWiiedeń. '4. 5. PAT. Książę W indsor w  dno 

dze z Innsbrucka przybył dziś o  godzinie 4.50 
O rient - Expressera do Belfortu, skąd w 10 
m inut później wyjechał do Paryża. Ogólnie 
przypuszczają że po zawarciu m alżństw a po
wróci książę W indsor do Austrii, gdzie za
m ieszka w K aryntii w  zamku W asserieon- 
burg.

*  -Londyn, 4. 5- PAT. Ks. Windsoru przejechał
0 godz. 3.30 nad ranem ekaprcssem paryskim 
przez Bazyleę. Na granicy w Bazylei do pocią
gu wsiadła grupa detektywów z francuskiej Su. 
rete Generale, którzy zastąpili detektywów au
striackich. Szef policji austriackiej Schauber 
towarzyszył ks. Windsoru osobiście do granicy
1 książę, żegnając sie z nim, serdecznie mu dzię
kował za udzieloną w ciągu 4'miesięcznego po
bytu w Austrii opiekę.

Ks. W’indsi.ru podróżuje w zwykłym przedzia
le wagonu sypialnego Wiedeń — Paryż dzieląc 
zresztą przedzialł ten ize swoim adjutautem 
kpt. Greenacre.

•  * ł ,_
Paryż. 4. 5. PAT. Książę W indsoru, p rag

nąc o ile to  możliwe uniknąć zbiegowiska 
ciekaw ych, wyraził życzenie przerw ania  po 
d róźy koleją i w ybór jego padł na  stację 
Yennieuił TEitang, odległą o 53 kim  od P ary  
|a .  Z am iar księcia udało się utrzym ać w ta
jemnicy, dzięki czem u niewielka tylko licz 
ba dziennikarzy zgrom adziła sie o godz. 9 
rano  n a  dw orcu. P rzed  budynkiem  stacyj

nym  i koło te ru , gdzie njiiał się zatrzym ać 
pociąg, ustaw iono tajnych funkcjonariuszy 
bezpieczeństwa. Punktualn ie o godz. 9.22, 
wjechał na stację O rient Espress. W  kilka 
chwil potem  wysiadł z wagonu książę W ind 
soru, ub rany  w szary garnitur, czarny t,var 
dy kapelusz z brązowym, nieprzem akalnym  
płaszczem, przerzuconym  przez ram ię. W  
towarzystwie ksłęcia znajdow ał się jeden  z 
reprezentantów  am basady brytyjskiej. W y
siadającego z wagonu otoczyło około 10 fo
tografów, którzy począwszy od wyjazdu z 
Austrii, znajdow ali się w  tym samym  co 
książę pociągu.

Po  przybyciu na  mały placyk, znajdujący 
się w  sąsiedztwie budynku stacyjnego, ks. 
W indsoru uścknął rękę szofera, oczekujące 
go nań sam ochodu, oraz wdał się w rozm o
wę z towarzyszącymi m u osobistościami an 
gielskimi. O godz. 9.25 ruszył w  drogę potęż 
ny sam ochód m arki kanadyjskiej, za nim  
zaś inne samochody, vvioząoe detektywów, 
dziennikarzy oraz bagaż księcia. Ks. W ind
soru udaje się przez Fontainebleau, Orlean 
3?ois i Tours do zam ku le Cande.

Metryka pani Simpson
Balt'tnore, 4. 5- PAT. Na żądanie władz 

francuskich miejscowy konsul francuski prze
stał metrykę urodzenia p- Wallis "Warfield 
Simpson, urodzonej w Monteery (Pensylwania) 
19 lipca 1896 r.

Pow stańcy panują nad wjazdom
do portu Bilbao

Guernica r4. 5. PAT. A gencja H avasa do
nosi: W ojska powstańcze przeprowadziły 
Wczoraj szereg akcji lokalnych na zachód 
od iro g i Guernica - Bermeo, zajm ując wszy 
stkie wyniosłości terenu, dominując nad do
liną Bilbao. Równocześnie oczyściły one te 
ren z ostatn ich  gniazd oporu oddziałów rzą
dowych. W chwili obecnej dostęp do portu  
Bilbao znajduje się pod ogniem ciężkiej a r
tylerii powstańczej. W szystkie sta tk i, k tó
ry  m uda się. ominąć pola minowe znajdujące 
się u  wejścia do portu, znajdą się te raz  pod 
obstrzałom arty lerii powstańczej. Zajęcie 
miejscowości Bermeo sprawiło, że arm ia gen. 
Mola może obecnie wykonywać skuteczną 
kontrolę na i  zaopatrywaniem  Bilbao w środ 
ki żywnościowe Pozostaje jeszcze wprawdzi3 
to r  kolejowy i szosa łączące Bilbao z Santan 
der, lecz wdług zeznań jeńców, oba te  połą
czenia zostały przecięte przez nacjonalistów 
baskijskich.

Odcięta brygada powstańcza
Bilbao, 4. 5. PAT Agencja Reutera donosi: 

Oddziałom baskijskim udało się wczoraj vyaa* 
dziż w powietrze most na drodze, łączącej Ber
meo z Muddaca, przez cc brygada, powstańcza 
operująca na południowym odcinku frontu zo
stała ostatecznie odcięta. Oddziały powstań
cze w Bermeo otrzymały drogą wodną posiłki, 
w postaci baterii artylerii polowcj, karabinów 
maszynowych i amunicji. Na odcinkach Armo- 
rebieta i Rigoiła stawiają wojska rządowe, ata
kowane przez czołgi i lotnictwo, skuteczny općr

* S,
M adryt 4. 5. PAT. A gencja H avasa dono

si, że na  odcinku Bermeo trw ają  zacięto iyhI 
ki. W ojska ra d o w e  przełam ały powstańczą 
inicjatyw ę ofinsywną i zyskują stopniowe na 
terenie.

# * •
Bajouna, 4. 5. PAT. Donoszą z Bilbao, że

iCtnicy powstańczy bouiLardowali wczoraj ma
łą miejscowość Larraura. Ofiarą tego ataku po
wietrznego padło wiele ^osób.^

Madryt, 4. 5. PAT. Donoszą z Bilbao, że 
mamoloty powstańcze bombardowały w>eś Arri- 
(gorriaga na północ od Bilbao, Szkot*y wyrzą

dzone pociskami są znaczne. Samoloty nieprzy
jacielskie ukazały się toż nad Bilbao, jednak 
artyleria przeciwlotnicza zmuniła je do ucieczki.

Madryt, 4. 5. PAT. Z Gijon donoszą, że arty
leria rządowa ostrzeliwała fabrykę broni, dwo
rzec kolejowy i koszary w Oviedo. Baterie rzą
dowe ostrzeliwały z góry Eccamplern pozycje 
powstańcze pod Parajuas, niszcząc kilka ro
wów strzeleckich. W  obszarze Grado artyleria 
rządowa rozprószyła autokolumne powstańczą-

Ewakuacja dzieci z  Bilbac
Bilbao, |L. 5. Pa T. Dziś w nocy odpłynął z 

portu w Bilbao do B o rd ea u x  statek „Harana ‘, 
na którego pokładzie znajduje się pierwsza 
grupa ewakuowanych dzieci hiszpańskich. 800 
spośród tych dzieci przewiezionych będzie na 
wygpę Oleron.

PłAS&GS - A. BR0SS - RYSEK 12 i
M M k oOłc k ' '  - lu lk i.  św. Wojciecha.

Bordeau^, 4. 5. PAT. Kierownictwo mary
narki wyznaczyło 3 okręty, które mają udać 
się do Bilbao celem cwakuewania mieszkańców 
Statek „MargauX“ odpłynie z BordeauX dziś 
o północy i zabierze na swój pokład w Bilbao 
500 uciekinierów, a statki „Carimare" i „Chale 
a u Palmer'1, które wypłyną z portu jutro o pół
nocy, zabiorą razem 1.500 dalszych uchodź
ców

Zgon dowódcy Cabezańczyków
Andujar, 4. 5. PAT. Korespondent Havasa 

podaje, że kapitan Cortes, dowódca powstań
ców oblęganyoh w klasztorze Cabeza, zinarl 
wskutek ran odniesionych podczas decydujące
go ataku wojsk rządowych, pondmo opieki le
karzy wojskowych w Andujar.

Tajemniczy spokój w Madrycie
Madryt, 4. 5> PAT. Agencja Hava»a douosi: 

W dniu wczorajszym artyleria powstańcza nie 
astrzeliwała po raz pierwszy od długiego czasu 
stolicy. Jak zapewniają, nastąpiło to na skutek 
pewnych rozkazów dowództwa powstańczego, 
otocznnyoh ścisłą tajemnicą-

Okręgi kontroli skarbowe]
Warszawa, 4. 5. (Sin.) Ministerstwo Skarbu 

ogłosiło rozporządzenie o podzielenhi obszaru 
całego państwa na okręgi kontroli skarbowej, 
do zadań których należy zwalczanie nadużyć 
na szkodę państwa Obszar wszystkich izb skar
bowych został podzielony na 215 rejonów kon
trolnych. Na terenie Warszawy działać bęaą 
4 brygady kontroli skarbowej. Zakres teryto
rialny właściwości pokrywa się z obszarami 
poszczególnych starostw grodzkich

Obostrzenie kontroli przy ściąganiu 
wierzytelności cudzoziemskich

Wf-jfszawa, 4. 5. (Sin.) Centralna komisja 
fkwizowa w związku z ujawnieniem afery won 
dykacyjnej należności obywateli obcych ogło
siła nowy okólnik, obostrzający kontrolę nad 
ściąganiem cudzoziemskich wierzytelności za 
pośrednictwem adwokatów i ich substytutów. 
Adwokatom nie wolno w żadnym wypadku 
wypłacać bezpośrednio sum egzekwowanych 
na rzecz ich mocodawców. Kwoty ta muszą być 
wpłacone najdalej w ciągu jednego miesiąca 
na specjalnie zablokowane konta w  banitach 
dewizowych. Adwokatom wolno tylko zużyt
kować z tych sum kwuty na pokrycie kosztów, 
związanych z prowadzeniem sprawy w sądach, 
urzędach i t. p.

Przepustki dla studentów 
Uniwersytetu J .  P .

Waruz-iwa, 4. 5. (Sin.) Przed bran-ą Uni
wersytetu warszawskiego utworzył się w go
dzinach rannych zator studentów, wyczekują
cych no otrzymanie specjalnych przepustek, u- 
poważniających do wstępu na teren uczelni. 
Dziś na skutek uchwały Senatu wznowiono za
jęcia praktyczne w seminariach i zakładach u- 
niwersyteckieh dla studentów wszystkich wy
działowa Uczestnikom seminariów i studentom 
odbywającym pracę w zakładach naukowych 
wydawano przepustki na specjalnych drukach.

 O -----

0 jH kt nieagresji 
na Pacyfiku

Tokio, 4. 5. PAT. Wedtug ,,Niczi Ntczi" mi
nister spraw zagr. Sato wyrazić miał życzenie 
zawarcia zc Stanami Zjednoczonymi paktu 
nieagresji na Pacyfiku, a io cedein zahamowa
nia rozwoju zbrojeń morski cli i ewentualnego 
rozbrojenia. Dziennik dodaje, że mm. Sato u* 
waza, iz warunkiem wstępnym zawarcia takie
go paktu musi być podjęcie normalnym! sto
sunków między Chinami i Japonią. Min. Sato 
rozważa też możliwość zawarcia tego nowego 
paktu nieagresji w formie układu, 'do którego 
przyłączyłaby się też Wielka Brytsida.

Chcą ożywić trupa...
Jerozolim a. 4. 5. (ŻAT) Agencja „Orient" 

donosi, że naczelna rada arabska rozważa 
obecnie wnioski działaczy haifskich, w spra  
wie zwołania konferencji w  celu ożywienia 
p o rtu  jaffskiego i podjęcia kroków  przeciw 
k o  zbyt surow em u stosowaniu ustaw y o za
pobieganiu przestępstwom .

Paryż. 4. 5. PAT. Książę następca tramu 
Hedżasu em ir Saud przybył dziś rano  w raz 
z  liczną świtą do Paryża. E n ®  Sand zabaw i 
w  P arj żu 3 dni, poezem  uda się do Londy
nu  ma uroczystości koronacyjne)
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Pokłosie
KRAKÓW, 5 maja.

Tradycyjne obchody majowe —  święto pro
letariatu i święto Konstytucji -— były z jednej 
strony rewią siły świata pracy iv Polsce wszel
kich ugrupowań (z wyjątkiem skrajnych), z 
drugiej strony dały sposobność obozowi skraj~ 
nej reakcji do rozwinięcia zwiększonej aktyw
ności, która iv Warszawie znalazła upust w 
krwawym napadzie na pochód Bundu i zabi
ciu 5-letniego dziecka żydowskiego, w Łodzi 
zaś znalazła m. in. wyraz w masowym zatruciu 
młodych dusz dziecięcych hasłami nienawiści 
najbardziej krwiożerczej, -— skoro możliwym 
było, że kilkuletnie dzieci paradowały w pocho
dzie, roznosząc okrzyki to rodzaju: „Śmierć Ży
dom' Wyrżnąć Żydów“ itp.

Prasa endecka swoim zwyczajem w sprawo
zdaniach z obchodów 3-majowych kokietuje ar
mię, usiłując przedstawić obóz endecki w świe
tle najbardziej patriotycznym i państwoico- 
twórczym. Gra jest aż nadto przejrzysta: daw
niej su 'alczalo się. Belweder, dziś kokietuje się 
—  Aleje Jerozolimskie...

Wątpimy, czy ta przejrzysta gra zdoła kogo- 
ko wiek zmylić. Właściwe bowiem oblicze ende
cji charakteryzują nie tyle tchnące entuzjaz
mem sprawozdania z  defilad wojskoicych (to 
Krakowie oficjalną uroczystość zbojkotowano), 
ile fakt wykorzystania Święta Konstytucji do 
różnego rodzaju prowokacji i bicia Żydów, 
przez co sprofanowano w sposób nieprzyzwoi
ty Święto, aioiane szlachetną tradycją wolności, 
Swobody i  tolerancji.

Może jednak to wyraźne nadużycie święta 
3 maja czy to dla urządzania napadów na prze
chodniów żydowskich w stolicy, czy dla zaa- 
panaowania pochodu dziecięcego u(znoszącego 
okrzyki pogromowe, esy wreszcie dla gloryfi
kowania pospolitych morderców („cześć Ant- 
czakovoi!“)  obudzi nareszcie uśpioną czujność 
tych czynników, które niestety dość pobłażli
wym okiem patrzyły dotąd na lego rodzaju 
wybryki wykoszlawiające duszę i charakter 
młodego pokolenia. Od znieważenia pogrzebu 
zasłużonego oficera rezerwy — Żyda, kawale
ra orderu V irtuti Miłitiąri, poprzez zamachy 
petardowe i strzelanie da. bezbronnych, oś do 
okrzyków pogromowych wznoszonych przez 
nieletnie dzieci, biegniejedna nić-celowej i. sy
stematycznej akcji, która pod osłoną patrioty
cznego frazesu obliczona jest na zdeprawowa
nie charakterów i rozbudzenie najniższych in
stynktów. Zbrodnicza ta akcja skierowana jest 
przeciw Żydom, wyrządza ona jednak rykosze
tem coraz to większe spustoszenia moralne w  
obozie tych, którzy jej dają początek i inicja
tywę. Jest to icięc nie tylko n a s z a  sprawa, 
choć w nas bezpośrednio godzi. Łączy się a 
tym całe zagadnienie struktury etycznej całej 
młodej generacji, która kiedyś weźmie w swe 
ręce odpowiedzialność za losy Państwa, a któ
rej oblicze duchowe jakaś szatańska ręka usi
łuje za wszelką ceną zatrzeć, wypaczyć i znie
kształcić. Nie mogą więc dłużej milczeć polskie 
sfery intelektualne, jeśli nie chcą ściągnąć na 
siebie zarzut, że milczenie ich — wedle staro
rzymskiego przysłowia — oznacza aprobatą 
tego wszystkiego co się dzieje.

Daremny trud
Omawiając drugą enuncjacją płk. Kowalew’ 

skiego iv sprawie żydowskiej, krakowski organ 
katolicki zapuścił się iv rozważania na temat 
roli i pozycji neofitów w społeczeństwie pol
skim, sugerując myśl, by przejście na wiarę ka
tolicką było równoznaczne z przyjęciem w po
czet narodowości polskiej, — wbrew tóoriom 
rasislów, którzy coraz wyraźniej głoszą^ hasló 
równorzędnego traktowania^ Żydów i wy- 
chrztów. Było rzeczą zrozumiałą, że organ ka
tolicki, stojąc na stanowisku nauki Kościoła 
musiał wziąć w obronę nawrócone owieczki 
przed atakami rasistów, znajdujących się na 
najlepszej drodze do neo~pogaństwa i podjęcia 
walki z  chrystiunizmem. I wcale nas nie dziwi
ło, żs między wierszami wyczytać można było 
życzliwą radę pod naszym adresem, ażebyśmy 
się schronili pod opiekuńcze skrzydła wiary 
katolickiej dla uniknięcia wielu przykrości... 
Ale cóż, tego rodzaju oferty nie przyjęliśmy

I P R Z E G L Ą D  P R A S Y
Przez okulary 

zagranicy
Beck i Koc

Milczenie pik. Becka we wszystkich sprawach 
wewnętrzno-politycznych ■ spowodowało pewną 
część opinii do zainteresowania się stanowiskiem 
polskiego ministra spraw zagranicznych wobec 
tzw. programu Koca. Dlaczego — pytano się — 
był pik. Beck nieobecny akuratnie w czasie, w 
którym stworzono i  ogłoszono ten program? Mo
że dlatego, że chciał zachować dyskretnie dy
stans wobec tego programu i jego niejasnej je
szcze przyszłości. Takie przypuszczenia nie od
powiadają rzeczywistości. Płk. Beck był w po
przednich miesiącach poważnie chory. Jego dłu
gotrwała nieobecność nie wymaga żadnego do
datkowego uzasadnienia. Wskutek tego nie ma 
żadnego rzeczowego argumentu, któryby uzasad
nił nieprzychylne stanowisko płk. Becka do pro
gramu Koca.

Wręcz przeciwnie! Polityka zagraniczna płk. 
Becka i polityka wewnętrzna płk. Koca stanowią 
części jednej całości. Uzupełniają się w treści 
i  są podobne w formie. Wspólnym ich celem 
jest wzmocnienie państwa polskiego w duchu 
Piłsudskiego. Na terenie wewnętrzno-politycz- 
nym jest więc potrzebne wypieranie opozycji 
i  to tak prawicowej jak i  lewicowej. Ponieważ 
zaś prawica posługuje się dla zdobycia mas 
przede wszystkim hasłami antysemickimi, a le
wica wysuwa hasła społeczne, rząd musi podjąć 
walkę ha obydwu płaszczyznach. Ażeby uczynić 
zadość nastrojom „narodowej" części ludności, 
stworzył w ubiegłym roku pojęcie „antysemi
tyzmu gospodarczego'*. Aby.zaś. uspokoić bied
nych robotników i  chłopów rząd oznajmił, że 

w górnictwie zostanie wprowadzony 40-to go
dzinny tydzień pracy i  że reforma rolna będzie 
W przyszłości >q wiele szybciej realizowana. Ró
wnocześnie daje rząd do zrozumienia przez po
czynania władz administracyjnych, że nie za
mierza więcej, wobec zaostrzonej zytuacji Ze
wnętrznej i  wewnętrznej, tolerować większych, 

. . partyjno-politycznych przedsięwzięć. Pr,*ykła-

Tel Awiw. 4. 5. (ŻAT) „Felestiin" podaje 
że jeszcze przed ostatnim i rozrucham i Zy 
dizi podobno zaproponow ali kolonistom  nie 
mieokim w  Sarojiie 5 milionów funtów  za 
ich grunta, Niemcy jednak  na  to  się nie zgo 
dzili. Kilku Niemców sprzedało Żydom nie
wielkie obszary g ran tu  po wysokich cenach 
Ponieważ koliduje to  z niem iecką polityką 
wtobec Żydów, niem ieccy koloniści Sarony 
zwołali zebranie, aby zobowiązać wszyst
kich  kolonistów  do niesprzedaw ania ziemi 
Żydom. W edług lego pisma, wyższy urzęd
n ik  angielski dorauizić m iał kolonistom  nie
mieckim, aby sprzedali swe grunta Żydom  
proponując im  w zam ian znacznie tańsze te 
reny  w  Transjordanii.

dem jest zakaz wielkiego zjazdu chłopów w Ra
cławicach i dalekosiężna czystka wśród partyj 
robotniczych, poprzedzająca 1 maja. Taka poli
tyka wewnętrzna, pokrywająca się z postulatami 
obozu Koca, reprezentowana jest i  popierana na 
zewnątrz przez politykę zagraniczną płk. Becka. 
Odrzucanie ideologicznych „wypraw krzyżo
wych" i „ideogicznych bloków" przez Becka od
powiada odsuwaniu prawicowych i  lewicowych 
organizacyj w dziedzinie polityki wewnętrznej. 
Genewskie natarcie Becka w dziedzinie suro w- 

. ców jest próbą wytłumaczenia przyczyn legali*
: 'kowanego w Polsce '„gospodarczego antysemity

zmu" i wskazania warunków, pod jakimi rząd 
polski mógłby go zlikwidować. Próżnia w sto
sunkach między Polską a Unią Sowiecką odpo
wiada wewnętrznemu atakowi przeciwko komu
nizmowi.

Także metody wskazują, że polityka Becka i  
Koca pochodzi z tego samego duchowego na
stawienia i z tych scmych okoliczności życio- 

. wych. Beck unika zajęcia stanowiska wśród 
wielkich europejskich zmagań, jak długo nie o- 
każe się jasno, czy zatriumfuje polityka kolekty
wnego bezpieczeństwa, czy też bilateralnych u- 
kładów. Nie szczędzi trudów, by decyzję wciąż 
odraczać' i stosunek Polski do tych dwóch obo
zów ciągle na nowo rozważać. Podobnie Koc; 
nie chce dać się wpędzić w ostry konflikt w sto
sunku do kół prawicowych ani też w stosunku 
do kół robotniczych i  chłopskich. Obydwaj, Beck 
i  Koc proklamują politykę „centralną". W po
lityce zagranicznej nazywa się to centralne ha
sło „neutralnością", w polityce wewnętrznej — 
„narodową jednością". Niewątpliwie Koc ma do 
wykonania cięższą pracę. W dziedzinie polityki 
zewnętrznej istnieją czynniki, na których Beck 
może się oprzeć, w polityce wewnętrznej — nie.

Zgodna współpraca pomiędzy polską polityką 
wewnętrzną i zagraniczną przezwyciężyła dotąd 
bez wysiłku wszystkie próby obciążenia, które 
wynikają ze sprzecznych interesów całej polskiej 
polityki. I  obecnie istnieje taka sprzeczność inte
resów. Nastroje w Polsce są pod wpływem pra
wicowej propagandy wybitnie wrogie mniejszo
ściom naród. Przedewszystkim niemiecka mniej
szość znajduje się w centrom ataków i zarzutów. 
Rząd nie może przeciwstawić się temu ruchowi 
bez skazania się na zarzut niekonsekwencji i  
niedostatecznego uświadomienia narodowego. 
Przeciwnie, musi popierać ruch wrogi mniejszo
ściom narodowym, jeśli nie chce utracić najważ
niejszego kontaktu z masami, iakint rozporzą
dza. Ministerstwo spraw wewnętrznych i  ruch 
płk. Koca tolernje falę, wrogą mniejszościom. 
Natomiast ministerstwu spraw zagranicznych jest 
ten wrogi ruch uciążliwy. Jeśli nie wystawia na 
niebezpieczeństwo stosunków z Berlinem, to sta
nowi niebezpieczeństwo dla „atmosfery" tych sta 
sunków. A w dziedzinie stosunków między War
szawą a Berlinem jest „atmosfera" najważniejszą, 
a, przede wszystkim najbardziej konkretną. Nie
mniej pogląd, że w dziedzinie spraw mniejszo
ściowych możo dojść do konfliktu pomiędzy pol
ską polityką zagraniczną a polską polityką we
wnętrzną, pomiędzy Beckiem i Kocem jest nie
uzasadniony. Wyżej niż politykę zagranieeną 
ceni Beck, wyżej niż polską politykę wewnętrz
ną ceni Koc interes państwa i  ruchu, który go 
reprezentuje: ideę Piłsudskiego. W interesie tej 
idei łączą się Piłsudczycy nawet w najcięższych 
wypadkach i  to niezmiernie szybko".
Prager Presse")

nawet wówczas, gdy była ona poparta argur 
mentami inkwizycji hiszpańskiej. To też nie 
przyjmiemy jej i dziś. Może załamią się chwiej- 
ne jednostki i odpadną od pnia żydowskiego. 
Ogól żydowski wytrwa, i n i e  zachwieje się.

Było też do przewidzenia, że to stanowisko 
; organu katolickiego nie ostoi się jednak wobec 

naparu fali rasizmu w Polsce, płynącej wia~ 
dotno z jakich źródeł. I trzeba mieć odwagę 
powiedzieć sobie, że teoria rasistowska jako 
bardziej honsekicentna ma daleko większą si
le atrakcyjną, aniżeli ten antysemityzm ,,pólo- 
wiczny“, wyznający nienawiść do Żydów, a za
razem okazujący tyle tkliwości i serca dla w y  
chrztów. Już poseł Mackiewicz orzekł przecież, 
że Polacy zrobiliby najgorszy interes, odsuica- 
jąc Żydów, a przygarniając Żydów — w y  
chrzczonych, ale zawsze — Żydów. „Warszaw
ski Dziennik Narodowy * i cala prasa endecka 
jest tego samego zdania. „Was der Jud' glaubt, 
ist cinerlei, in der R a s s e  liegt die Schweine-r • we d • ■

Dlatego pozycja organu katolickiego nie d\ 
się obronić. Zachwieją ją i podważą „modne' 
dziś prądy, które coraz zuchwałej się szerzą 
naprzekór wszelkim naukom kościoła katolic 
kiego. To też obronę wy chrztów, podjętą prze: 
krakowski organ sfer katolickich uważamy Z\ 
pracę syzyfową. Nie da się potępiać w czamhu 
Żydów, a zarazem kruszyć kopie w obronie ne 
ofitów. Panowie rasiści widzą w tym po prosił 
„zły interes“. Trzeba natomiast zwalczać an  
t y t  ę m i t y  z m  - 4  tę religię nienawiści, by ni> 
dopuścić do jego bardziej konsekwentnego wcie 
lenia, do r a s i z m u ,  który trąci już wyraźni 
pogaństwem. Pośrednio na tym stanowisku sta 
nęla ostatnia encyklika papieska — ten naj 
szlachetniejszy dokument naszej epoki. Na tyn 
stanowisku stanęły sfęry katolickie w Niem 
czech i Austrii. Kiedyż konieczność w tei 
sposób pojętej akcji przeciwko ofensywie po 
gaństwa dotrze do świadomości sfer katolickicl 
IV Polsce£

D. L
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Uspokojenie na całej linii
(Korespondencja własna, „Nowego Dziennika'*)

Tegoroczny obchód rocznicy Konstytucji 3 Ma
ja minął w Przemyślu pod znakiem dwóch ino~ 
tcacyj, nieznanych z ubiegłych lat. I  tak, po raz 
pierwszy nie brało udziału w uroczystości woj
sko, ponieważ oddziały tut. pułków z orkie
strami udały się na prowincją do okolicznych 
mniejszych miast (Dobromil, Mościska i in.), 
celem• uświetnienia tamtejszych uroczystych 
pochodów 3-majowych. Drugą bardziej zasta
nawiającą już nowość zawierało przemówienie 
ksiądza Biernata, wygłoszone do licznie zebra
nej na Rynku młodzieży, w obecności reprezen- 
tant,ów władz cywilnych i wojskowych.^ O ten
dencji i ogólnym tonie tego przemówienia świad 
czą następujące zwroty, użyte przez ks. Bier
nata, nawiasem mówiąc radnego m. z  klubu 
sanacyjnego: „Nie chce jątrzyć, bo to dzień ro
cznicy Konstytucji. Mniejszości narodowe(?) 
wyprowadzają w dniu 1 maja na ulice polskich 
miast polskiego robotnika, ucząc go haseł ko
munizmu i nienawiści wszystkiego co polskie... 
Wyznawcy Karola Mordechajaf?!), Marksa zar 
grażają Polsce... Musimy dążyć do gospodar
czej samodzielności, ażeby kapitał skoncentro- 
wać w rąku Polaków" i t. p. ^

Po tym przemóivieniu rozeszły się oddziały 
W spokoju. Jedynie hałaśliwie zachowująca sią 
grupa endecka, licząca około 50 wyrostków z 
„Polskiej Pracy", maszerując po ulicach mia
sta wznosiła okrzyki: „niech żyje Dmowski 
„niech żyje Stronnictwo Narodowe, precz z iy- 
do~komuną‘* itp.

Tydzień bojkotowy w  Częstochowie
Staraniem Stotcarzyszenia Kupców Polskich 

i  Stowarzyszenia Rzemieślniczego został zorga- 
niztmany w Częstochowie „Tydzień Kupca 
Polskiego", który trwać ma od 2-go do 9-go bm.

Cel i intencje tego „tygodnia" są przejrzy
ste. Organizatorom tej „imprezy ‘ idzie bowiem 
o to, by i tuk już zrujnowane kupiectwo żydow
skie, kompletnie zniszczyć.

„Tydzień ‘ ten przygotoicany został z wielką 
pompą. W dniu 2 bm. miasto przybrało jakiś 
dziwny wygląd. Główne ulice miasta, Aleje — 
zyskały „dekoracje“ w formie^ sztandarów i ta
blic z odpowiednimi hasłami. Dominuje tu 
przeważnie zielony kolor, kolor — dawniej na
dziei, a dziś —- nienawiści. W odległości kilku 
metrów powiewają na maszcie zawieszone zie
lone proporce, a między nimi tablice z hasła
mi: , Kupując u Polaka, wzbogacasz Polskę , 
„Jeśli nie chcesz uchodzić za głupca — to ku
puj u polskiego kupca" (rym iście... częstochoic- 
ski). Chorągwie te na masztach powiewają 
przer całą długą Aleję. Na placu magistrackim 
ustawione zostały divie figury z drzewa, wyo
brażające Merkurego i kowala przy pracy. Na 
ratuszu uruchomione zostały megafony, przez 
które reklamuje się firmy chrześcijańskie i „u- 
świadamia“ się słuchaczy o potrzebie popiera
nia kupiectwa polskiego. Dziwna w tym jest ro
la magistratu oraz socjalistycznego wiceprezy
denta Dziuby, który zastępował chorego pre- 
zydenta i zezwolił na uruchomienie tej miej
scowej „radiostacji" bojkotowej.

Rozlepione w całym mieście afisze nawołują 
ludność do popierania polskiego h a n d l u „ T y 
dzień Kupca Polskiego" zakończony będzie ko
rowodem, który się odbędzie w dniu 9 bm.

Sukces młodego inźyniera-Zyda
> Jak wiadomo, Zarząd m. Warszawy rozpisał 
Jtonkurs na projekt budowy nowego mostu miej 
tkiego przy ul. Karowej przez rzekę Wisłę. Nie
dawno ogłoszono wyniki tego konkursu, a 
wśród wyróżnionych znajduje się projekt Nr 2 
Dra tnż. Alfreda Freudenthala z Bielska, który 
jjo projekt zakupiony został za kwotę 7-000 zł.

Inż, Freudmthul, który, pumo młodego

Zdecydowano więc, w porozumieniu ze 
wszystkimi klubami parlamentu, że p. Leon 
Blum odłoży swe przemówienie o kilka dpi.

Ten ostatni fakt ma ciekawy sens. Mimo 
wszystko co się zagranicą opowiada o anarchii 
i ruchach radykalnych we Francji, n ikt na  ra
dzie ministrów jakoś nie pomyślał nawet o  
tym Pierwszym Maju! Trudno o bardziej za
bawny dowód zupełnego spokoju, panującego 
we Francji!

Ten fakt dowodzi jednak równfeż, że cała 
dyskusja nad mową pana premiera i wszystkie 
interpelacje opozycji są przeznaczone nie dla 
parlamentu, ale dla ulicy...

Nasze przewidywania zyskują tylko na sije, 
choć ich potwierdzenie będzie odsunięte o ty
dzień.

Premier Blum — dodajmy — z w t ó c I  się tea 
zapewne z wielką i energiczną mową radiową 
do klasy robotniczej i do sfer pracodawczych, 
ostrzegając jednych i drugich.

III.
Atmosfera, w  jakiej wygłosił swe przemó

wienie minister Auriol, była niesłychanie na- 
elektryzowana.

Najczarniejszy pesymizm doszedł do zenitu. 
Złowieszcze kruki dowodziły wszędzie, gdżia 
się dało, że Francja doszła już do dna przepa
ści! — Dalszy spadek — niemożliwy! Głoszo
no, że kasy państwowe puste, że miliardy z  
„Pożyczki Obrony Narodowej" zmarnowane, 
i tak dalej.

W  takiej atmosferze pojawia się na trybu
nie parlamentu minister finansów. I co się o- 
kazuje? Że — wszystko dobrze. Praw da: sy
tuacja jest jeszcze trudna, ale znajduje się na 
drodze do poprawy. Jego mowa obfituję w  
tyle dokładnych danych, że nawet opozycja 
nie śmie dosiadać swych zwykłych „koników", 
które miały stanowić podstawę do ataków an
tyrządowych od szeregu tygodni.

Sam fakt, że w  pierwszym trymestrze r. b. 
nadwyżka pokryć skarbowych wzrosła o 1,048 
milionów, to argument ogromny! — Mimo to 
minister Auriol nie zawTahał się, by odważnie 
zanalizować wszystkie bolączki i  wyjaśnić je  
na korzyść rządu.

IV.
W ynik?
Uspokojenie powszechne. Jedni mówią, że 

opozycja nie odważy się opierać swych kampa
nii na bezpodstawnych plotkach. Inni, ze sfer 
nawet prawicowych, wywodzą, że mowa mini
stra finansów zasługuje na optymizm, i len  
optymizm za wszelką cenę należy zaszczepić 
w społeczeństwie. Podkreśla się też ugodowość 
premiera i jego uwolnienie się z „opieki" czyn-

VINCENT AURIOL, francuski mm. skarbu

PARYŻ, w maju.
I.

Jak  już pisaliśmy, rozchmurzenie nastąpiło 
już po zdecydowanym przemówieniu premiera 
Leona Bluma na ostatniej radzie ministrów.

Fakt, że kategorycznie i ponownie oświad
czył on, że rząd Frontu Ludowego zamierza 
trwać w wytkniętej drodze „pauzy" wywołał 
powszechną ulgę w sferach gospodarczych i 
prawicowych.

Momentalnie odczuła to giełda paryska.
„Renty" francuskie zaczęły zwyżkować.

Nastąpiło więc uspokojenie polityczne, tym- 
bardziej, że minister finansów zapowiedział 
wyraźne i dobitne zaprzeczenie wszystkich plo
tek, szkodzących życiu gospodarczemu pań
stwa, choć wywołanych z pobudek czysto po
litycznych.

Fakt, że premier Leon Blum zapowiedział e- 
nergicznie, że nie ulegnie demagogii skrajnej 
lewicy, i że nie przesunie „pauzy" programo
wej, udaremnił ataki opozycyjne. Teraz więc 
zapanowało patriotyczne zawieszenie broni.

IL
Pozostała płaszczyzna finansowo-gospodar

cza.
Na nią wkroczył minister finansów p. Au- 

riol.
Swym przemówieniem uzupełnił on przemó

wienie programowe premiera, wygłoszone na 
radzie ministrów’, przemówienie, które miało 
być powtórzone w piątek, 30-go kwietnia, na 
plenum parlamentu. Ale panowie parlamen
tarzyści zupełnie zapomnieli, że trzydziesty 
kwietnia przypada zawsze w przeddzień pierw
szego i że pierwszego maja gazety się nie uka- ] ników skrajnych, 
zad, a gdyby nawet ukazały się, to i tak temat — Ktoś rzucił uwagę:

— Czy obywatele są istotnie tak głupi, że nie„Pierwszy m aj" zająłby pierwsze miejsce, pod
czas, gdy pienvsze miejsce zająć powinna — 
nazajutrz po tej wielkiej mowie pana premie
ra dyskusja i spokojne rozważania, na temat 
jego mowy.

rozumieją własnych interesów?
To dałoby się powtarzać częściej, i nie tylko 

w Paryżu.
Dr T. L.

5 nowych kolonii żydowskich 
w Palestynie

Jerozolima 4. 5. ŻAT. W wykonaniu uch
wał ostatniej sesji A. C. wyruszyła z Jero
zolimy komisja rzeczoznawców wszystkich 
najważniejzych instytutów syjonistycznych 
celem wyznaczenia miejscowości, w których 
założone będą w najbliższym czasie nowe ko 
łonie żydowskie. Na razie nie podano miej
sca, gdzie kolonie te w liczbie pięciu powsta 
ną. Mają one być założone w ciągu najbliż
szych 6 miesięcy. — Narodowe instytuty ko 
lonizacyjne wyznaczyły 25.000 f. szt. na bu
dowę dróg i szos, które łączyć będą stare

wieku zdobył już wybitne imię jako żelbetowiec, 
otecnie pracuje jako asystent szefa inżynierii 
przy budowie portu w Tel Aimime.

Wyróżnienie Dra Inż. Freudenthala zasługu' 
]e tym więcej na uwagę, że jest to jedyny pro
jekt wyróżniony, który opracowany został przez 
jednego autora (wszystkie inne nagrodzone pro
jekty pochodzą od spółek autorskich^. /  \

kolonie żydowskie z osadami, powstałymi w 
ciągu ostatnich kilku miesięcy.

Rząd madrycki zabezpiecza 
wolnodf wyznaniową

Paryż 4. 5. ŻAT. Poseł hiszpański w Pa
ryżu Louis Ara,quistąn w odpowiedzi na za
pytanie rabina paryskiego Zaimena Szneur- 
sona odpowiedział pisemnie, iż rząd madryc 
ki zawsze uznawał prawa każdej religii do 
wykonywania praktyk religijnych. Prawo to 
będzie też przestrzegane po niewątpliwym 
zwycięstwie hiszpańskiej armii rządowej —- 
pisze poseł hiszpański.

List głosi następnie, że artykuł 33 Kons
tytucji Republiki hiszpańskiej uwzględnia 
szczególnie sprawę „Żydów wygnanych przez 
monarchistyczną Hiszpanię przed kilku stu
leciami i przywiązanych wciąż jeszcze do kra 
ju”. Artykuł 22 Konstytucji umożliwia oso
bom pochodzenia hiszpańskiego za granica 
uzyskanie .obywatelstwa hiszpańskiego
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h 2 tygo(1iiie-raport Komisji Krd.
OHc;ulny komunikat rządu brytyjskiego

Genewa 4, 5. ŻAT. S ekretaria t Ligi N aro
dów komunikuje, że w  następstw ie narady 
prezydenta R ady L. N. z członkami Komisji 
M andatowej i przedstawicielem Rumunii w 
radzie jako  sprawozdawcą, spraw  m andato
wych, prezydent rady  uwzględnił wniosek rzą 
du  brytyjskiego i odroczył do końca lipca 
rb. nadzwyczajny sesję kom isji M andato
wej. Wniosek rządu brytyjskiego —  powie
dziane je r t  w komunikacie —  został po- zynio 
ny  w nocie z dnia 25 m arca. N o ta  ta  zawie 
r a k  6 następujących punktów : a) w  stycz
niu rb. rząd b ry ty jsk i prosił o wyznaczenie 
sesji nadzwyczajnej Komisji M andatowej na 
dzień 31 m aja, przyrzekając przedstawić na 
tę  sesję zaró- rao  raporty  palestyńskiej wła
dzy m andatow ej za la ta  1935 i 1936 jak  i 
rap o rt Komisji Królewskiej, b) Przewodni
czący Komisji Królewskiej poinformował 
rząd  brytyjski, że rap o rt komisji będzie 
wykończony w  połowie m aja  i że w tym  te r
minie będzie on przedstaw iany rządowi. 

Je s t zatem jasne, że rząd nie będzie w  stanie 
do in ia  31 m aja  opatrzyć rap o rt w 3woje 
uwagi, i przedstawić je  Komisji Mandatowej. 
Wobec tego rząd  wncsi aby term in sesji 
nadzwyczajnej Komisji Ma. idatowej uległ 
odroczeniu, c) Rząd bry ty jsk i niezmiernie 
ubolewa że z przyczyn, za k tó re  on nie je s t 
odpowiedzialny, rap o rt Komisji Królewskiej 
nie może być przedstawiony w term inie wcze

i  anyiiomityTmem, zwołana przez „Narodową 
Ligę walki o swobody obywatelskie4* i „Ży
dowską rade przeciwko antysemityzmowi4*. Na 
konferencji wystąpił z przemówieniem dziekan 
katedry iw. Pawła dr Matthews, Iitióry oświad
czył m. in.: „Uważam za swój obowiązek pod
nieść glos protestu przeciwko prześladowaniom 
Żydów. Każdy szczery chrześcijanin musi pro
testować prztciwko wszelkiej formie prześlado
wań i dyskryminacji rasowych. Istnieje, co- 
prawda, kwestia żydowska* jest cna jednak 
wypływem w-mulków, w jakich Żydzi zmusze
ni są żyć44, Nadralbm gmin askenazyjnych dr 
Gasi er zaznaczył w twym przemówieniu, że tru
cizna antyscimiityzmm znajduje grunt podatny

Warszawa, 4. 5. (O We środę, dnia 5 bm. roz
poczyna się proces przytycia przed Sądem Naj
wyższym. Po raz trzeci znajdzie się przed sądem 
tragedia przytycka, któro ciągnie -ię jak długi łań
cuch od Przytyka przez Odrzywół, Czyżew, Mińsk 
Mazowiecki itd. Po raz trzeci cienie tragicznie 
zmarłych ofiar Minkowskicli, których niewinnie 
przelana krew domaga się sprawiedliwości, zja
wią się na sali rozpraw.

Tragedia przytycka wstrząsnęła do głębi żydo
wską opinią publiczną i  znała da silny oddźwięk 
na całym świecie

Podczas pieiwszegt, procesu w Sadzie Okręgo
wym w Radomiu nałożono na 11 oskarżonych Ży
dów następujące kary: Szulim Leska 8 lat, Lejzor 
Kirszencwajg 6 lat, I. "ryilman 5 lat, Lejzor Feld- 
berg ii J. Habcrberg każdj po 10 miesięcy; I. Randa 
i  Leib Łęga każdy po 8 miesięcy; I. Zajdę, S. Kren- 
gol, R. Honig i M. Ferszt — ki,idy po 0 miesięcy 
Więzienia.

Skazani wnieśli apelacię Jo Sądu Apelacyjnego 
w Lublinie który zwiększył wymiar kary: L  Fryd
man otrzymał 5 i pół roku ,'ięzienia; Lejzor Fel-1- 
berg i  J. Haherberg po półtora coiu wiezieni": I. 
Banda 2 lata; Leib Łęga 1 rok więzienia; J, ZaJ-

śniejszym. Rząd w zupełności zdaje robie 
spraw ę z obowiązku Komisji M andatowej 
zapoznania się z ostatnim i wydarzeniami w 
Palestynie i gotów jest służyć komisji w&zel 
kimi koniecznymi m ateriałam i, d) Wobec 
powyższego rząd b ry ty jsk i wnosi o zmianę 
uchwały w  sprawie zwołania sesji nadzwy
czajnej na dzień 31 m aja  Rząd nie je s t jesz
cze w stanie ściśle określić term inu, w któ 
rym  będzie m iał możność przedstgwić Ko
m isji M andatowej rap o rt Komisji Królews
kiej i swoje do tego raportu  uwagi. Sądzi 
on jed n a j, że dokum enty te  będzie mógł 
przedłożyć, jeśli sesja nadzwyczajna zwoła
na będzie na ostatnie dni lipca. Sesja ta  roz 
ważałaby także nie rozpatrzone jeszcze szcze 
góły raportu  mandatowego za rok 1935 o- 
raz  rap o rt za rek  1936. Ten ostatn i będzie 
także zawierał wyczerpujący i obiektywny 
opis ostatnich rozruchów w Palestynie, nie 
będzie jednak omawiał przyczyn tych roz
ruchów, k tóre są przedmiotem rapo rtu  Ko
m isji Królewskiej, e) Rząd bry ty jsk i komu
nikuje, że na nadzwyczajnej sesji Komisji 
M andatowej będzie reprezentowany przej 
m inistra kolcmij Ormsby - Gore*a. f)  Rząd 
prosi o  zakomunikowanie trc-ści te j  noty  prze 
woćfniczącemu Komisji M andatowej i sp ra
wozdawcy zagadnień mandatowych w Lidze 
Narodów, reprezentantowi Rumunii.

ćhOwego, politycznego i  społecznego. W uchwa
lonej na konferencji rezolucji powiedziane jest 
m. in.: „Konferencja, reprezentująca wielkie 
londyńskie organizacje wyznaniowe, polityczne 
i społeczne, jak najostrzej potępia propagan
dę antysemicka i szerzenie nienawiści rasowej.

Faszystowski atak na jeden odłam ludności 
jest tylko przygrywką do ogólnego zemŁrhu na 
swobodę całego społeczeństwa. Dlatego też an
tysemityzm w równej mierze za.gr jiż&  Żydom jak 
i nio-Żydom4*. Inna rezolucja zapowiada prokla
mowanie .dnia bratania i demokracji*4, który 
poświecony będzie wralce z propagandą nienawi
ści rasowej. Wszystkie instytucie kościelne 
pedagogiczne wzywane są do walki z propagan

dę, R Honig i M. Ferszt — każdy po 10 miesięcy, 
a S. Iirengel na półtora roku więzienia.

Jedynie wobec Szulana Leski (8 lat) i Lejzora 
Kirszencwajga (6 lat) zatwierdził sąd apelacyjny 
w Lublinie pierwszy wymiar kary.

W uzasadnieniu wyroku stwierdził sąd apela
cyjny ni. in. że „Żyd-i przytyccy strzelali mimo, 
>e życiu ich nie groziło niebezpieczeństwo4', że 
wystąpienie Żydów spowodowało zaburzenia i że 
nikt prócz Żydów uie strzelał.

Wobec lego druga instancja doszła &o przeko
nania, że wyrok sądu radomskiog) był zbyt łago
dny i  powiększyła znacznie wymiar kary.

Jąd apelaeyny w LuŁ linie, oświadczył również, 
że ekscesy w Przytyku zagrażały ładowi i  porząd
kowi państwa.

W sprawie oskarżonego Leski, który został ska
zany na 8 lat więzienia, sąd nznał, że Leska nie 
miał żadnego powodu do strzelania i czynu jego 
nie można usprawiedliwić podnieceniem, uczu
ciem zemsly ani uczuciem doznanej krzywdy.

W uzasadnieniu wyroku podkreśla sąd, że 
Leska winienby zostać skazany na najwyższą karę 
10 lat więżenia, lecz biorąc pod uwegę jego do
tychczasową nlehare-ność, wymiany! mu ląd

Poszukuj itny natychmiast
dla fabrykacji, lokalu suterenowego lub hali łab* 
rycznej o powierzchni około 100 m* z kilkoma 
przylegającymi ubikacjami. Zgłoszeni i telefoniczne 
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mniejszą karę — 8 lat więzienia. Również K ir- 
szenewajga skłonił nerwowy nastrój, który opa
nował ludność żydowską w Przytyku w ów tra
giczny dzień targowy, do oddania strzałów, Sposób 
dokonania tego czynu oraz brak skruchy ze strony 
oskarżonego wymaga nałożenia nań kary sześciu 
lat więzienia.

Szorzej omówił sąd ape’acyjny w Lublinie spra
wę oskarżonych 68-ietniego Lejzora Fe1dberga i  
45 -letniego Jakuba Haberberga Są oni — pod
kreśla się w nzasadnimiu wyroku — przedstawi
cielami żydowskiej ludności w Przytyku stanowili 
cni delegację, która zwróciła się do włfdz z inter
wencją i jajco starsi ludzie winni byli zachować 
spokój podczas rozruchów oraz świecić młodym 
przykładem. Zachowanie ich jednak nie było wzo
rowe, ponieważ sami wzięli udział w zbiegowisku 
i byli agresywni. Lejzor Feldberg biegł z kijem w 
ręku za spokojnie wracającymi do domu. Chłopa
mi, napadł na nich i  pobił ich. To same uczynił 
także Habeiberg. Przy tym nie okazali obaj żadnej 
skruchy, a jedyna okolicznością łagodząca jest ich 
dotychczasowa niekaralność.

Sąd apelacyjny nie zawiesił żadnemu ze skaza
nych kary, po pierwsze dlatego, ponieważ żaden z 
nich nic okazał skruchy, a pc drugie — ponieważ 
zawieszenie kary tłumaczyliby sobie oskarżeni ja
ko uwolnienie od winy.

Pod koniec uzasadnienia wyroku umotywował 
sąd przyznan5e powództwa cywilnego ni rzecz sie
rót po Minkowskich w wysokości symbolicznej zło
tówki.

Skargi kasacyjna w  Sądzi? 
N  wyższym

Po wyroku sądu apelacyjnego w Lublinie wnie
śli obrońcy skazanych następujące skarbi kasa
cyjne dc Sądu Ns jwyższego: 1) Adwokat Leib Lan
du ze Lwowa inlęuiim  I. Frydmana, 2) ad w. 
Leon BeretiSoii 1 adw, Sriefw  iinfeńłerit Kirśzen- 

-cwajgtf, 35 adw.-Aleksander Margmis imieniem I. 
Frydmank, J. Zajdego, M. Ferszta, S. Krenjrla. L. 
Łęgi i I. Bandy oraz 4) adw. Wacław jsu.i -ńuki 
imieniem Leski.

Natomiast skazani Lejzor Feldberg i  Jakub Ha- 
a srberjj nie apelowali, woleli bowiem raczej od
siedzieć swą karę.

We wniesionych skargach kasacyjnych wskazu
ją obrońcy, anaMznjąc dokładnie smutno zajścia 
przytyekie, że popizednie instancje nie osądziły 
należycie czynów oskarżonych Żydów. Chłopi nie 
wracali spokojnie do domów, jak podaje uzasad
nienie wyroku, lecz uzbrojeni w orczyki, kłonice 
itd. rzucili się na żydowskie sklepy i ao:ny, gdzie 
powybijali szjby, wyłaniali drzwi i  zdemolowali 
mieszkania.

Do jakiego stopnia nasilenia doszło rozjuszenie 
chłopów, dowodzi straszliwy mord, popełniony na 
Małkowskich. Dzicz napadła na mieszkanie ubo
giego szewca Josia Małkowskiego, gdzie wj łair ano 
drzwi, zdemolowano całe mieszkanie, pobito okru
tnie dzieci Gawrysia i  Szumią Mmkowskich i  be
stialsko zamordowano Josla Małkowskiego i jego 
żonę.

Wszystko to dowodzi jaskrawić, jak spokojnie 
chłopi rozchodzili się do domu, jak życiu oskar
żonych nie zagrażało niebezpieczeństwo i jak da
lece zajścia rozegrały się pod wpływom podniece
nia ludności żydowskie).

W rezultacie wyżej wspomnianych wywodow 
domagają się obrońcy zniesienia wyroku ńa ukaza
nych.

■jgasc rozpatrzy najwyższa instancja sądewa 
straszliwą tragedię przytycką Z wielkim napię
ciem oczekiwane jest ogłoszenie wyroku.

Niepokoje reiigijM w  miasteczku 
francuskim

Prryż 4. 5. PAT. Miejscowość Scorbe ws 
Francji zachodniej sia ła  sie widownią, niepo
kojów n a  tle  religijnym. Pcni jważ tam tejsza 
rada  gminna uchwaliła podwyższenie opłat 
religijnych, biskup odwołał miejscowego księ 
dza i odmówił mianowtujia; iiqwegQ. Ludność 
katolicka w  liczbie 200 ooób okupowała bu
dynek moro^twa, żądając odwołania przez 
radę gminna, powzięte) decyzji oraz przyby
cia nowego księdza,. W  Scorbe i w sąsied
nich miejscowościach panuje wielkie podtaie 
cenie

Konferentja do walki z ! aszyzm em
Londyn. 4. Z. ŻAT. Przy udziale 320 dełegir- tam, jrdzietracą awą siłę zasady swobody i caśłó- 

tow, reprezentujących 189 .związków poliiycz- wieczeiferwa i gdzie objawia tię zanik życia du- 
uycli, zawodowych i społecznych odbyła. się w 
Londynie ktnfcrorcj,ii dla walki z faszyzmem

da antydemokratyczną wśród młodzieży-

Tragedia prz >r yc :a osnotf Srdem
H i  ijw yźszym

(Korespondencja utasna „Nowego Dziennika")
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Orgia melodii — szał zabawy — wulkan humoru to wszystko okłada się na pierwszy polską operetkę filmową
w rolach głównych t o l a  m a n kezw iczu w n a , Sta n is ła w  sieła n -
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PANI IN iS T ER  T JN fiY
S. Lr SCHNEIDERMANN KONIEC GUERNIKI

„ B ilb a o  b ę d z ie  d ru g  M a d ry te m !"
Rozmowa z  ki rydzem baskijskim

W lokalu przedstawicielstwa 'mkijskiegu 
W Bayonne wiszą plakaty wojenne, znane mi 
dobrze z Barcelony i Madrytu. Ha tle tych 
barwnych druków ostro odcinają się czarne 
sylwetki księży

Ci Jezuici w długicr. czarnych habitach są 
wysłannikami, rządu baskijskiego i w różnych 
Łusjach odbywają często dirogę z Bilbao do 
Bayonne i z powrotem. Księża ci czynnie 
pomagają w organizowaniu obrony swej ka 
tolickiej ojczyzny przeciw „narodowej” ar
mii gen. Molo.

Czekamy na bliższe szczegóły, dotyczące 
morderczego bombardowania Guemiki. Po
dobnie bezsensownej wbrcdni nie było jeaz- 
cze w dziejach' hiszpańskiej wojny domowej. 
n.-.iś przybył aeroplanem z Bilbao pewien 
ksiądz, naoczny świadek zburzenia uwego 
panktui-LTun Basków. Czekamy właśnie na 
księdza z Guemiki.

— Jakie zsnaczen-e posiada Guemitu ula 
Basków? — zapytuję jednego ze stojących 
obok mnie księży.

— Jak by to padu określić? Guemica, to. 
baskijski Lourdes, to Rzym Basków. To 
święto, ć nad świętościami naszego narodu — 
mówi żarliwie. — Guemica, to najbogatszy 
skarbiec nasnej kultury. Tam, >rze<I prasta 
tym gmachem parlamentu Pasków stoi świf 
te drzewo naszego narodu. Guemica; to êr
ce Basków!.., — mówi ksiądz dalej, jakby 
w ekstazie.

Patetyczne słowa księdza przerywa, wejś
cie oczekiwanego przez nas gościa. Stoi przed 
mmi wysoki młcdy ksiądz o wychudzonej, 
poważnej twarzy kapłana

— „Guemica ya no existe!X” Guemica 
fjuż nie istnieje!.... —

To byt* pierwsze clowa, ktoiyuń zwróci! 
Się do obecnych. Pofrm opar? dę rękoma o 
stół i jakby wyczerpany, opuścił się na Erze 
sło.

TTaiąffj! % Guemiki milczał. Nikt me sfo 
wiał pytań, aż wreszcie po rłużs^ej chwili 
ppm ■i/w ? opowiadać o przebiegu tragicz
nego dnia.

TTiikfl. tysięcy bomb zapalnych, kilkaset 
bomb wybuchowych o wadze jednej twmy 
każda, zrzucano w ciągu trzech godzin  ̂ aa 
Bpokojne miasto kościołów i świętych miejsc 
p-ł miasto, które jeszcze dwa dni temu na
wet nie odćzuwało wojny. W ciągu trzech 
godzin to historyczne miasteczko, bogate w 
dzieło sztuki, zmieniło się w dymiący wul-
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kan. Wszystkie aomy z wyjątkiem pięciu, za 
waliły się, grzebiąc pod gruzami swych mie 
sżkańców. Spośród dziesięciu tysięcy miesz
kańców Guemiki, zaledwie połowa zdołała się 
uratować. Na ulicach pełno poćwiartowa
nych ciał ludzkich, na podwórzach szkół le
żą jeszcze martwe dzieci. W kościele „San 
ta Cla-a” urządzony był szpital. Zginęli w 
nim wszyscy chorzy wraz z personelem me
dycznym. Kościoły „San - Juan" i „Santa - 
Marik” są doszczętnie zrujnowane. Po mu
zeach pozostały nagie kamienie. Doszczętnie 
zniszczony został również ratusz, gdzie mieś 
ciło się najbogatsze archiwum historii Bas
ków.

Guemica t/ła  miejscem pielgmymek z ca 
łego kraju Basków Tłumy pazybywały pod 
prastare drzewo, którego ' wiek przekracza 
już siedemset lat. Baskowie czczą je jako 
święty symbol jedności narodowej To drze
wo natchnęło też twórcę hymnu narodowe
go Easków, który swą pieśń rozpoczął od 
slow: „Guemica’ko Arbola...” — drzewo Gu 
emiki.

— Guemica nie miała żadnego znaczenia 
strategicznego — mówi ksiądz podniesie - 
mym głosem, — To miasto leży daleko od

linii frontu. Ale oyło to baskijskie miasto, 
najbardziej baskijskie spośród wszystkich 
naszych miast! Guemica była symbolem de
mokracji prawdziwie chrześcijańskiej demo 
kracji, której faszyści przeciwstawiają car- 

arzyńśuwo i ucisk, Guejnica była symbo
lem równości, symbolem naszego prastarego 
narodu, który nigdy nie stciał znosić nad 
soha przemocy panów i nie znał niewolni
ków.

Po tych patetycznych słowach o Guemi- 
ce, wypowieaiaianych z głębokim wzrusze
niem, młody ksiądz znów przechodzi do opił 
su strasznych scen bombardowania: ]

— Niemieccy piloci nie radcwolili się zrrn 
ceniom setek tam materiału wybuchowego. 
Aparaty „Heinkel” opuszczały się nisko, 40 
metrów nad ziemią, i z karabinów maszy
nowych ostrzeliwały uciekającą lodnuśó,

— Jak zareaguje na to świat chrześci
jański?

— Pierwsze wyrazy wzburzenia i protes
tu odezwały się już z Anglii. Ale my sami

BAYONNE, koniec kwietnia,
odpowiemy na tę krzywdę, na to barbarzyfi 
stwo.

— Czy Bilbao jest należycie przygotować 
ne do odparcia ofensywy generała Molo?

— Do Bilbao nie wejdą! „No pasaran!" —1 
odpowiada ksiądz stanowczym gflesem. —1 

Może zajmą Durango i rozdmuchają te zdo 
bycz do rozmiarów wielkiego zwycięstwa. 
Ale po Durango ofensywa zatrzyma się. Na 
drodze do Bilbao zbudowaliśmy kilka linii ob 
ronnych, które niełatwo będzie przełamać. 
Jest to teren górzysty, na którym możemy 
się długo bronić, nie narażając się na poważ 
niejsze straty. Generał Franco chciałby te
ras swe klęski u bram Madrytu towelowaó 
zwycięstwem na froncie baskijskim. Wojs
ka gen. Molo posunęły się wprawdzie w głąb 
kraju, ale trudno to nazwać zwycięskim po
chodem. Zdobyte przez nich miasteczka to 
wyludnione ruiny, natomiast ich straty w lu 
cziach są ogromne. Szpitale w San Sebas
tian, Irunie i okolicznych miastach nie mogą 
pomieścić tysięcy rannych, a również sztab 
samtsBrny nio jesi w stanie zapewnić wszyst
kim pomocy. Generał Franco rzucił na front 
baskijski swe najlepsze cddriały marokańs
kie, świeżo zwerbowane podczas swej etefe 
niej podróży po Maroku. Znaczna część tych 
oddziałów zotała już rozbita i niemiecki sztab 
generalny obozujący w porcie baskijskim De 
va, chwyta się tak bezsensownych wypa
dów, jak zniszczenie Guemiki.

*— żywimy nadzieję — kończy ksiądz swe 
wywody — źe my, Baskowie, zadamy gene
rałowi Franco ostateczny cios, a Bilbro eta 
nie się drugim Madrytem!

Po tyćh słowach ksiądz wskazuje ręką na 
ńelką mapę, wiszącą na ścianie, gdzie strzał 

kami zaznaczone są główne linie frontu bas
kijskiego. Guemica leży zupełnie na uboczu, 
gdzie nie odbywają się żadne operacje woj 
skowe, zniszczenie więc tego miasta me mo 
że być usprawiedliwione koniecznością stra
tegiczną. Armia generała Molo naciera z prze 
ciwnej strony, na linii Durango, ad1 południa 
w kierunki i Bilbao. Natomiast Guemica le
ży na północnym zachodzie od stolicy bas
kijskiej.

Przez zniszczenie tęgo ośrodka religijnych 
i narodowych tradycyj bsckijskich niemiec
ki sztab geneialny pragnął widocznie ude*- 
rzyć w najg'ębsze uczucia Basków, by w ten 
snosób podważyć ich moralną siłę op^ru. 
Ale ostatnie wiadomości z frontu dowodzą, 
że podobnie jak upadek Malagi wzmógł tyl
ko siłę oporu obrońców Madrytu, tak też 
zniszczenie Gueinikl nie złamało na duchu 
walczących Basków.

Niewidomy uczony żydowski 
g o l Je m  Sorbony

Paryż, 4. 5. 2AT, Na za proszeń e Sorbony wy
głosi! tu wykład nirwlcToany uczony żydowski 
z Pragi prof. dr Ludwig KcŁn. który refero
wał ostatnie zdobycze nauki w dziedzinie jego 
badań specjalnych naa „funkcjami zastępczy
mi niewidomych i niewidpmiogluchych , P r  f. 
Kohn położy! wielkie zasirgi w zakresie peda 
gogiki niewidomych. Dawniej był on profeso
rem na jednym z'uniwersytetów w Niemczech. 
Po przewrocie naród owo-eocjaiistycznym został 
on zaproszony nc un-wersytet niemiecki w Pra-

„Dziad ucznia" w  Palestynie
Jerozolima, 4. 5. ŻAT. W  celu zbłiżepia ucz

niów klas wyższych szkól średnich do życia u- 
niwersytecltiegir, U H. w Jerozolirrre zełgani" 
rowal po raz pierwszy „dzień ucznia'*. W dniu 
tym zebrało się w uniwersytecie przeszło 300 
uczniów i 45 profesorów gimnazjalnych, któ
rzy doznali na terenie wyższej uczelni bardz 
serdecznego przyjęcia. ■ Prjybyli także liczni 
działacze społeczni z Jerozolimy, Tel-Awiwu i 
kolo nij. Oprowadzani przez profesorów- i per- 
fcneł techniczny, uczniowie ze poznali się 
niwersytetem i jego urz: dżemami.

u-
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SROUA 5 m aja:
Kraków 6.?0 Ai-d. poranna 7.10 K ilka  lnform acy] 7-15 

And. dla poborowych 7.35 M uzyka n o r m a . b Aud. dla 
szkól 11.3j Aud. dla s r tó ł;  a) „Zielona żabka" po®, przyj 
rodnicza, L) Muzyka 11.57 Sygnał czasu, h e jn a ł 12.03 Ze. 
Bpól salonowy Paw ia R ynasa 12.40 Dziennik połudnlo. 
wy 12.50 „Szukam  lotnisKa" posad. 13 Pieśni majowa z 
Wieży m arj. l i  Lok. wiad. goap. 14.05 Muzyka 15 z Wars*, 
wiad. gosp. 15.15 Muzyka 15.55 ..Skrzynna ogólna" w opr 
St. Broniewskiego 16.05 W iad. z dnia... 10.10 „Zagadki 
muzyczne" aud. dla dzieci starszych 16.30 Chór uzkade. 
m icki Fundacji Dumów Akadem. 17 „W ypraw a Eijow - 
ska 1920 roku" odczyt. 17.15 P ep o rta i 17.30 Muzyka 17.50 
Fogad. o B ułgarii 18 Fogad. ak tualna  18.10 li W arsz. 
wiad. sport. 18.15 Lok. wiad. sport. 18.20 Muzy a a  18.45 
Program  18.50 „O przyszłość w iejskiej dziatw y" pogad. 
19 „W  sklepie z zabaw kam i" opowiadanie 19.20 ze Lwo
w a. ał U tw ory M ozarta M. Szłapauowny 1 or. b l V III  
prem. lwowskiego T ea tru  W yobraźni: „H etm an Zólklewt 
k!” t l .35 C hw Jn B iu ra  Studiów 20.45 Dziennik wiooc. 
i pogad. ak tualna  21 K oncert Chopinowski 21.3U Konoert 
kam eralny w wyk. K w artetu  Polskiego 22 O rkiestra  
sal m ew a Rozgłośni w ileńskiej. 23 P ły ty .

Whrśzawa 6.30 p. Kraków 15.55 Skrzynka terhnlozn.a 
w opr. W. Frenkla 16.10 p. Kraków 19.20 P ly.y 20.35 p. 
Kralów.

Lwów 6.30 p. Kraków lfl.SO Lwowoile wiad. bl aż. 15.35 
Płyty 15.45 Skrzynka techniczni", w opr. lnż. Mińkow. 
ekiego 15.55 Płyty 16 Program 16.85 Płyty 16.19 p. Kra
ków.

Katowice 3.30 p. Kraków 13 Koncert' życzeń 1.1.58 Wia
domości giełdowe 11 p. Kraków 15.85 Zycie kultur. Śląska 
15.40 Płyty, 16.10 p. Kraków 18.20 Odczyt dla rodziców 
18.35 Płyty 18.15 Program 18.50 „Zycie wsi w powleole 
rybnickim" pogad. 19 p. Kraków 19.20 Pleśni AnconlLgo 
Szpłranka w wyk. M. Polówny 19.40 „Wóród stu cza
sopism cieszyńskich" — pogad. 19.50 „Zigłąble Dąbrowa 
ikle ma głos" 23.35 p. F. .c. :ów.

Łódź 6.30 p. Kraków 13 Płyty 14.57 Łódzkie wiadomości 
giołauwe 15 p. Kraków 15.40 Pogad. LótLkiej Rodziny 
Radiowe] 15.55 Płyty 15.10 p. Kraków 18.20 Literatura 
p-zez mikrofon dla wszystkich 18.35 Płyty 13 p. Kraków 
19.20 Ekrzypse, fortepian, organ* (płyty) 19.45 „Ksląga*. 
S‘ w )  w dawne] Lodzi" — feljulon 20 Muzyka taneczna 
20.55 p. Kraków.

SROGBAM ZA(-..„ Ot 7-NY 
Wiedeń 11 Konoert rozrywkowy 15.15 Audycja dla dzie

ci 17.25 Koncert 19.25 „Dziewczę z  Zachód i" opera Pucci
niego.

Mediolan 13.50 Muzyka rozrywkowa 11 „Król Lear” w  
Opera A. GhlUenzanlugo.

F-aya 15 Koncert 1715 And. óia młodzieży 19.10 Mury. 
ha  lekka 20.30 „Czarf 1 obmżyzta" — słuchowisko Kizy. 
wusacw-ikiego 22.20 Audycja . speranoka.

Radio Paiis 18 Aud. dla młode Leży. 23.33 „Czarna doml. 
no" — opera komiczna Kubera.

Strasburg IG Muzyk.* 1-kka 23,10 Koncert muzyki wc* 
j  Lerskie j.
WAŻNE DLA FILATELISTÓW 

Z a kazjl 10 leci.-. Pa mańiklc) Rozgłośni Pol ki i?o Ra. 
Bia rraz Tygodniu Propagandy Racia. Dyrekcja Poczt 
i  Telegrafów w Poznaniu sporrądzKz specjalny stempel 
listowy i  naitnpująoym napisem: „Dziesięciolecie Ruzgło. 
śni fóznąńskfei" oraz „Zwiedzajcie studio Rozgłośni 
Poznańskie] na Miedzynarodc^rch Targach Poznań
skich". Niewątpliwie zuacr ;1 pc tatowe stemplowane tym 
pami® 6 jwym tom )lem znajdą chętnych nabywców 
wśród fUutcliatów „ radiosłuchaczy,
BADIOWT DZIENNIK PDEAITNY 
NADAWANY BĘDZIE O GODZ. 7-MEJ RAND 

Z dniem ż maja wprowadzona "o.tula zmiana do pro
gramu perannye. andycyj Polskiego Radia. Dziennik, 
ctóry io  te] pory nadawmy był o godz. 7.15 przeniesio

ny został na godz. 7 runo, a „Fnrą lnformacy]" odczyty, 
krane będrl# o godz. 7.15. Zmiana ta utrzymana będzie 
nadal w: nrogramig letnim, -ozroermającym złą z dciem 
BO m a]a,
MAŁO ZNANE SZCZEGÓŁY 
7 WYPRAWY KIJOWSKIE® -  PBZEZ RADIO 

.W cyklu odczytów wojskowych bet,  mogli urtyczaf ra. 
Riosłunhacze Inlcrpsnją-ą pr-let iją dn. 5 maja o godn. 
17. Gan )ra» Tadeusz Kutrzeba autor książki pt. „Wyprą. 
<wa kijowska w 1920 r." 1 uczestnik wyprawy, rozporzą. 
'dzająo bardzo eltnawyml 1 nlemauymi ogółowi matę. 
riałaml, zajmie audytorium radiom tematem wyp.awy 
kljcwrkl 9].
LAUREAT EON’łUHSU CHOPINOWSKIEGO 
PEZEH MIKROFONEM 

Polesie Radio nie tylko transmitowało najważniejsze 
fragmenty Międzynarodowego Konkursu Chopinowskiego, 
leoz rówuldż wprowadcilo do swego programu występy 
artystów, nagrodzonych ha konkursie. Z laureatów wy
stąpili przed mlkrofi' an: Jokoy 3_fc ,Witold Małenżyń. 
jki, Chleko tiaro. Obecnie dn. 5 majr o godz. SI utwór* ' 
Chopin, wykona Jon L lar, znany ]'ko planista i  jako 
k.jmpozytor, nalciący do wybitnych muzyków polskich 
młodej ecneraejL

Hsns Jara? nowi o filmie i teatrze
Rozmowa ze znakomitym artystą

I i  F P O N  Z N I Ż K O W Y  D O  K I N
Adria Ifc’ Atłwtic —  Bagatela — Uciechi
.Ważny B. 5. — Wy®l“ó 1 przedjożyfi do wym iauy.

W K otakim t Zw. Inwalidów, Grodzka 59, 
w Perfumerji N. Meersanda, §w, Marka 20, 
lub w Adm. >N. Dziennik i i ,  Orzeszkowej 7.

Na sali „Bagateli1’ rozbrzurewały jesz
cze ostatnie oklaski, pleć piękna nie zdąży
ła jeszcze ochłonąć z wrażenia, jakie wywarł 
wspaniały Jarey Przed oczyma widniała je
szcze sylwetka bajecznego młcdzieńca, ab- 
iśaiegp v/ nienagannie skrojony* smoking. By 
ła pauza.

W tym momencie smoking leżał jednak po 
rzucony w kącie garderoby, obok niego zwi
nięte w kłębek spodnie, a na środku î znegU 
żowany ich właściciel zapewniał nas solen
nie że bardzo chętnie spotka się na chwilę 
roznicwy.

Jutro będzie już sapćźno, bo wyjeżdża 
w południe do Lwowa, a do południa trzeba 
będzie chyba spać. Tak, takia dw» przedsta 
wiania dziennie, w wypełnionej „Bagateli” — 
to nie bagatelka. — Ale może pan wpadnie 
po spektaklu, znajdziemy wtedy chętnie pół 
godzinki i pogwuzymy.

I zr.ów na arii huczało od oklasków, ale 
tym razem i w garderobie było wcale głoś
no. Nasz piękny bohater był bowiem tak za
dowolony z zakończenia przeJsiawienia, że 
wpadł jak bomba na korytarz i tutaj przez 
dłuższą chwilę podśpiewywał sobie wesoło. 
Nareszcie skończyło się przedstawienie. Do 
jutra...

Siedzimy za niedługo w małej garderobie. 
Jainy zmywa szminkę, przebiera się i — o- 
pcwiacLa o sobie i swoim ukochanym tea
trze.

Na wstępie komplement dla publiczności 
krakowskiej. Jest nią doprawdy oczarowa
ny. Przyjęcie wspaniałe, publiczność niezwy
kle inteligentna i wrażliwa, ułatwia nawią
zanie bliskiego kontaktu od pkrwszej chwi
li. W ogóle wynosimy z Polski wriżenie jak 
najlepsze.

— Czy po raz pierwszy gracie państwo 
w Polsce?

— O nie. Byliśmy już w zaszłym roku, 
ale akurat nie udało się zawadzać o Kra
ków. Wizyta doseła do sliutku dopiero w 
Czasie tegerte mej tury.

t— Jaka dalsza marszruta ?
—■ Lwów, a potem — Rumunia. Tak prze 

widuje pian oficjalnego tournee Deatsches 
Yolkatheater we Wiedmu.

Wpadliśmy właśnie na ulubiony temat 
Jaraya. Ten właśnie Volkstheater, który wy 
pełnia treść jego żyńa. Uważa teatr ten za 
najbardziej odpowiadający sobie, gdyż re
pertuar Vcłkstheatru idzie po linii jego ta
lentu. Ma tam i siitukę H-nwerracyjną i re
pertuar kksycrny i dramat nowcczebny.

*— U nat — - mówi nie bez cienia dumy —

grano prawie że wszystkie prapremiery MoL 
Lara. A gdzie występcwał Moissi, ilekroć 
bawił w Wiedniu? A gdzie Ea^sennann?

Rozmowa schodsi na tory osobiste. Hans 
Jaray mówi o sobie. Nie o chwili obecnej, 
kiedy liczy lat 30 i jost ulubieńcem widow
ni, szczególnie zaś „piękniejszej” jej części*

Cofamy się do chwili, kiedy liczył lat 16, 
Wówczas zadebiutował na deskach scenicz
nych. Kaiieia rozwija się systematycznie. 
Repertuar coraz trudniejszy.

— Największa rola?
— Hamlet. Poza tym repertuar rnwszy, 

S&scba Guitiy, Shaw, Wilde.
— Na jakich scenach pan występował?
— Grałem w Wiedniu i Berlinie, jeździłem 

z kolegami po culej niemal Europie.
Może coś c filmie. Naturalnie na pierw**; 

szym planie „Niedokończona Symfonia”, 
Film niczapcmniany. Dał artyście tyle mi® 
łych wrażeń. Obecnie jest w projekcie nawy] 
iibn „Czarny Irament” na p<.Jstświe ocena 
riusza Joe Xay’a. Robota rozpocznie się po 
powrocie do Wiednia, Potrwa około Si ty® 
godni.

— A cóż Hollywood? Ozy czasem, nie nui* 
3i?

— Owszem, mam właśnie ofertę wytwór* 
ni Goldwyn - Mayer. Proponują przyjazd w! 
jesieni do Holljrwood i nakręcanie filmu 
pizez 20 tygodni. Zgodzę się chętnie, ole mu 
szę najpierw znać warunki.

—- Finansowe?
— Nie, chodzi o to co mam grać, Nie wy 

jadę z Europy, jak dhigo nie będę wiedział 
w jakim filmie miałbym tam wystąpić. Do 
pi3.o gdy ta sprawa bę-Ma urtalcna, wyjazd 
może dojść do skutki,. ..

Scena i film — dwa rodzaje twórczości 
aktorskiej. Może zaryzykujemy małą pa; ale 
lę. Odzie łatwiej, gdzie trudniej? Co daje 
więcej zadcr.volf.nia?

— Widzi pan, to nie jest taka prosta spra 
wa. Aktor przechodzący ze oceny do filmu 
musi pamiętać o jednej zasadzie: nie wolno 
mu zrywić kontaktu ze sceną. Na deski sce
niczne musi wiacać co pewien czas. Scena 
umożliwia mu bezpośredni kontakt z pubnez

, nością, scena daje mu możność oceny tego 
fluidu, któcy przebiega między Jrinliietaani 

] a widownią. A to jest dla aktora rzecz pierw 
szej wagi. To jest kontrola jego gry.

Tego nie da mu film, I dlatego musi wra
cać na scenę.

Hans Jaray ugruntował swą sławę na des 
kach teatru, ma wyrobioną markę w filmie. 
Ale Ełts Jaray — o czym mało kto wie —> 
ma jeszcze jedną dziedzinę, gdzie twórczość 
jego dąży do poważniejszego rozwoju, 

i Jest mianowicie pisarzem.
| Zwierza się z tego skromnie, ale nie bez 
cienia zadowolenia.

— Napisałem sztukę „Czy Gerardłna jest 
aniołem?” Widziehśtie chyba Paulę Wessely

; w tej sztuce. Poza tym giołam w zeszłym 
roku w Warszawie w mojej sztuce „Ping - 
Pong”. Outatnio zaś napiszueo dramat ..Chri 

i stiano”.
I tok w najzwięźlejszyn: skrócie przese- 

łiśmy wszystkie etapy twórczości tego mło
dego artysty, któiy ma niechybnie piżed so
bą jeszcae wielką pizyszłeść. Na razie nie t o  
bi żadnych planów. Chce tylko grać i grać,

A poza tym? Muże — /miana stanu cy® 
wilnego?

Seridtczny uśirJach i gorące zapewnienie,*; 
O tjni doprawdy nigdy jeszcze nie ayśla® 
lom.

Vvielbii iele jego partnerki są więc w bez® 
nadziejnej sytuacji: Lilly D am s jest żoną 
znanego pisarza Mclnara.

Wielbicielki Jaraya mogą się natomiast 
pocieszyć. Jest jeszcze wohiy.., (rg^
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PRZEGLĄD 
GOSPODARCZY

Budowniczych żydowskiej Palestyny • liczy sio szeklem!
Informator e & p o rto w j

Nowy numer ,,Informatora Eksportowego- ‘ kló_ 
ry ukazał się w druku onegdaj, daje przegląd nie 
ziiwośri zibytu towarów polskich na dwóch ryn
kach pozaeuropejskich, mianowicie w Marokko i 
Mendżukuo. Tuza tym' :awfora informacje o wa- 
runik cłi zibytu mięsa i  przetworów mięsnych w Pa 
lestyińe, foroii w Szwajcarii, cementu w Argenty
nie i  inne. Najnowsze zmiany przepisów zagra nioz 
nysh w zakresie ceł oraz reglamentacji dewizowej 
i  towarowej, zgiupowsne są w specjalnym dziale, 
jak również informacje o nowych układach mię
dzypaństwowych.

Ujemny bilans handlowy Standu 
łjednoczoiiyih

Handel zagraniczny  ̂Stanów Zjednoczonych w 
morcu br. wykazał poważny wzrost obrotów w po
równaniu z poprzednimi miesiącami i  z analogicz 
nym okresem r. uh. Jednocześnie w dalszym ciągu 
wzrosło ujemne ->aldo bilansu hancLowega. Hanctel 
zagraniczny w marcu przedstawiał s?ę następują
co (w mii. doi, w nawiasie dane za luty br.): im
port 307 (2/8) eksport 256 (233), ujemne saldo 51 
(45). Impeat złota w marcu br. wy»udsł 154 milsi, 
doi., a więc utrzymał cię na wysokim poziomie mi 
zno wyraźnie ujemnego bilansu han Jlowego i bi
lansu usług,

Krach wielkiej firmy maklerskiej 
w Londynie

Jedna z powańnych firm maklerskich z londyń
skiej giełdy mklała dnia 30 uh. m. do wiadomości 
o zaprzestaniu swojej działalności. Decyzja zosta_ 
ła powzięta w wynik.u ostatniego krachu giełdowe 
go, który saczeg lnie dotknął papiery kopalń złota 
Wspomniana firma wyc peej-a Lizo wał a się właśnie 
w obrotach walorami kopalń złota. Minio żarnie, 
rzonej hkiwidacji, firnu — według pogłosek — 
zamierza spłacić wszystkie swoje zobowiązania.

Nowy kauczuk syntetyczny
Znany koncern angielS kiego przemysłu chemicz

nego Imperial Chemical Industries wystąpił ostat 
nio z uiułc;ariami w sprawie produkcji nowego 
kauczuku syntetycznego pod nazwą „Necprene". 
Ma to być surowiec produkowany w .dług wyna. 
lazku /imervkanima Artura Newlond, z węgla, ka 
mienia wapniowego i son. Produkt ten po 4-let
nich pracach laboratoryjnych w najbLższ - j  przy
szłości ma się znaleźć na rynku.

Według informacji koucemu produkt ten, zrssz 
tą znacznie droższy od kauczuku naturalnego, ma 
być "nożnie odpoirnie/zy na kwasy. t goi ąco, a 
w szczególności nie wuhŁ nia woły. Poza tym po 
siada on szereg właściwości chemicznych, które 
umożliwią mieszanie go z goną surową i z meta
lami oraz szkli się. Zastosowanie jego obejmować 
będzie przemysł chemiczny, el ektrotechr iczny, ma 
szynowy oraz wytwórczość sanuchoJów i camolo 
tów.

Naprowadzenie nowego Kauczuku syntetycznego 
który ma być trzy razy mocniejszy od naturalno-1 
go na* lynek brytyjski wywołało prawdziwą son. 
sację, gdyż Anglia należała do tych krajów, które 
posiadając poważne zapasy surowca gumowego 
nie wykazywały zainteresowania dla fabrykacji 
sztucznej gum'.

 O -  ■
Z GIEŁDY

Rehabilitacja żydowskiego kuoca
Z Mińzyny donosi (Iwo): Nowosądedki Sąd o* 

kręgowy rozpatrywał 5u na se?ji wyjazdowej 
ciekawą sprawę przeciwko 73-letaieanu ELrcszo* 
mi Langerowi, kupcojyi z  Nowego Sącza oskar
żonemu o sf,-.tezo-•ranie podpisu niejakiej Tacja* 
ny Chruścielowej z Krynicy nei wekslu i pusz* 
(zenie go w obieg. Oskarżony wyjaśnił, ż Chru* 
ścieiowa n;e jednokrotnie wręczała mu weksłf 
ze swym podpisem. celem eskeutu i że przed* 
miętowy weksel jest cutfatyirzny. Natomiast 
Chruścielowa kategorycznie cLk tawała przy 
tym, że nigdy żadnych wek-.li Langerowi nie 
wręczała i  że odnośny podpis nie pu chodzi z 
jej -ęk-.

a wniosek dbrańcy okazai Sąd Chruścielo
wej plik wektli z jej autentycznym podpisom, 
między które wmieszany Lył również weksel 
rzekomo sfałszowany —■ z żądaniem wskazania 
przedmiotowego rzekomo fałszywego weksle. 
Chruścielowa jednak weksla tego nie rozpozna* 
ła i ostatecznie oświadczyła, że nie może sta
nowczo stwierdzić, iż podpis na tym wekslu 
zestal ofałszewauy,

Przesłuchani świaekowje zeznali, iż niejed* 
nokiotnie e^kontowali oskarżonemu wekrle z 
podpisami Chruście]owej, która w terminie je 
honorowała — a nadto stwierdzili nieposzlako
waną opinię oskarżonego. iUobec takiego obro* 
tu sprawy sędzia s. o. Dr. Eaibacki rgłosit wy* 
rok uniewinniający, Oskarżonego bronił adw. 
WieDer z Krynicy.

GIEŁDA WABSZAWSKA
W arszawa, 1. 5. A le ja : Bank F e la /i 1 » —101—IW rt.j- 

giel l n jU Starachowice 32.56. aender ia iuejednol Lta.
Pap iery  .  ro ' ento v . 8%  prom, poi. inwest. Z em. Ce, 

I I  e o .  65.!'j E unw ersy jn - 59 doi. .3 » a  53.50 kupca 1C.17 
dolarowi, (dolacówka) 40—JP.4D sta liliżący  jr.a 368 kupcu 
9-33 . „nrolida yj. a  ffruLe 54.35 setki a3.j0-t3.25—£3.38 dra . 
u f  53.25. Tendencja niejednolita.
J^ is izy : B elgia ea.32 H oaUdia 290.3.0 Londyn 2e.ll No. 

w y Jo rk  esek 5.271/8 ,N. Jo rk  tel. 5.28 Paryż 23,85 P .a .  
ga  18.10 Sztokholm  134.65 Szwajcarii. 120.35. Ttn-lencja 
niejednolita.

POZNAŃSKA GIEŁDA ZBUŻOW.l

mizaam
PUCHA? DA\ISA. Aw&ryka—Japonia 5:0 w San 

Francisco. Ameryka -walczyć będrie z \jsvralią W 
Fmest H iil we finale strefy amerykańskiej.

ASY LEKKOATLETYCZNE POLSKI wykąpią W 
dniu 9 bm. w Erikom ie z Ku. ocdrsMm, Kuchars
kim, Nojim i Fjaliką na czele, Poratym zob iczymy 
BiuiaWwiskiego, SMlana, Koslrzewskiego, Mrszew 
skięgo Niemca, Gieruitę Trojanowskiego i  innych 
czołowy oh zawodniK/w.

MISTRZOSTWA BOKSERSKIE EUROPY 1939 ", 
odbędą sig w Irlandii.. Wniosek Pohki na organi
zację tychże mistrzostw w Warszawie upadł

WAŻNIEJSZE WYNIKI PIŁKA KSKIL, We Wie 
dniu Admiira—Hakoali 2 ■, Rapid—FC Winn 5:0, 
Faworitner—Wacker 2:0, FAC—Pustsport 2.-, Vien 
na—Liber las 3:1, Sporkiiib—Austria 3:1, — W Bu
dapeszcie Hungaria—-Pbosbuo 1:0, FVC—1'jipes.i 
4:2, Euidafuii—Bceskai 2:2, Budai—KispesU 2:2; 
Elekitiumu*—Segedi 6:0, N^mceti—IIJ Ker 2:1, w 
Pradze SlaTia—Zideniee 4:2, Sparta—Yiktoria Ziż 
kuv 2:2, Bratislava—Piizno 2:2

MECZ AUSTRIA—WŁOCHY przerwany csLtnio 
skutkiem awantur pa boisku pi-zaz sędiiegu Okso 
na, będzie na skutek uchwały konferencji obu 
stron powtórzony we Wiedriu w terminie nieustal 
lomm, Tymsamym spór piłkarski Aush :a—Wio. 
cbv został zlikwidowany.

7.31 MTR skoczył Hanke zawodnik Warszawian 
ki ubiegłej niedzieli na zawadach we Włocławku.

KOLARZE UNJI SOSNOWIEC wybrali bieg sm 
wwy 100 kim na trasie Katowice—Rybnik—Kato
wice o mistrzostwo Śląska.

JĘDRZEJOWSKA wyjechała do Budapesztu na 
turniej międzynarodowy o mLitrzustwo Węgier — 
zaś Spychała i Łratek do Rerlisa na turniej klubu 
Blau—Weiss.

KOLARZE FOP.TU BEMA wygrali irnzynoNwy 
bieg szosowy oaręgu warszawskiego na 10C kim 
ca trasie Warszawa — Radom w czasie 2:45,l i  
gad z. przed WTC. Mistrzostwo drużynowe okręgu 
łódzkiego wygrała WIMA.

MANCPIESTER CITY wyjechał do Niemiec tia 
torrnee 5 meczów.

KOLARZE LEGJI wygrali drużynowy bieg szo 
sowy 100 kim na trasie Kraków—Jłworano w cza 
sie 2:47,58 gudz.

Ustawodawstwo gospodarcze
Ukazały się numery 33 i  34 .Dziennika Ustaw 

R. P.“ z dn. 30 kwietnia i  1 maja br.
W Nrze ?3 ogłjszono m ie. nast. ustawy i  roz

porządzenia o charakterze gospodarczym, 
ustawy z dnia 20 kwietnia br. o ratyfikacji: 
trzeciego porozumienia do polsko niemieckiej u- 

mowy gGspodarezej z de, 4 li topada 1935 r., pod 
pasanego w Warszawie dnia 21 grudnia 1&36 r. 
(poz. 251);

podpisanegoi w Paryżu dn. ls  grudnia r. ub. po 
rozumicnm o prze Iłużenu pr^/J zoryczrego tkłr.- 
du handlowego polsko fiancurkiego z dnia 18-go 
lipca r. ub, i  o zmianie ant. 5 tego układu (poz. 
252),

porozumienia poVuO ,aN/iajcarsŁiego z óm. 28 
paździrrnjka r. ub. (poz. 253);

konwencje międzynarodowe wraz z oświadczę, 
niemi rządowymi z dnia 22 kwieto ia nr. o złożeniu 
przez Polskę i  bme państwa dokumentów ratyfi
kacyjnych do tych kouwencyj: 

o ujednostajnieoiu niektórych zasad dotyczą
cych ograniczenie, odpowiedzialności wlaielcieli 
statków morskich, podpisana w Brukseli dnia 25 
sierpnia 1924 r, (poz, 256 i  257;;

o ujednostajnieniu niektórych zasad otyuzącycn 
konosamentów podpisana w Łrdkseli dnia 25 sler 
pnia 1924 -. (poz. ?59 i  259);

o ujednostajmeniu niektórych zasad; odnoszą
cych się do przywilejów i  hipotek morskich, podpi 
sana w Brukseli dni?. 10 kwietnia 1926 r. (poa, 266 
i  2cl>

W Nrze 34 o głosaonr; nast. rozporządzenia oj 
charakterze gospodarczym: 

ruzp. ministra Skarbu z dnia 9 kwietnia br. W 
porozumieniu z mimietrami: spraw wewr? oraz 

, RoMctwta i  R. R, — w spraw., wykonania rozp. 
" prezydenta RŻeczypospoMtej z dnh 22 kwietnia 

1957 r. o rozbudowie miast (poz. 267);
rozp. miufsti?. Skarbu z duła 22 kw;etnla br. w 

porozumieniu z ministrami: Przem, 1 Handlu o- 
raz Rolnictwa i  R. R. o zniżkach celnych i  zwolnię 
niach od cła (poz. 253);

rozp. miniatra Skarbu z dnia 20 kwietnia br, o 
przedłużeniu czasu trwania konwersji państwo. 
wyth pożyczek wrwnętrznycL (poz. 269).

W a w ł  mrzewazśw ko!e]awjch 
w  marca

Przewozy kolejowe w marciu hr. wykazały w 
porównaniu z marcem r. ub. silny wzrost. Jak po 
daje tyg. „Polska Oo:podarciza“ przeciętne dien 
ne przewozy w marcu Br. wynosiły 1325S wagonów 
15-tonoiwych i  były aż o 19 proc, większe niż w 
jrarcu r. ub. Jeśli ćtodzi o same przesyłki handle 
We zwyczajne, wzrosły one w marcu br, w ctosun 
sunku do marca ub. r, o 16,8 proc., pr-y czym 
przesyłki te w komunik? cj i  wewnętrznej wyno
siły przeciętnie dnsunu, 11,427 wagenówt 15-tono 
wych i  były wyższe niż w marcu r. ub. o 13,8 pioc. 
Szczególnie silnie wzrosłv w komunikacji wewnę 
trmsj pn3e?ySlt’; ziemniaków — o 13,7 proc., mię 
sa i  bekonów p 33,4 proc, nawozów sztucznych o 
14.5 proc, rud oraz surowców dla przemysłu fab
rycznego o 67,3 proc, produktów pa uaroysłowy Jh
0 25,9 proc., narzędzi i  maszyn rolniczych aż o 200 
proc, „pozostałych" towarów o 22,9 pro®.

Budowa dróg gmlgrych
Omawiając program robót drogowych w roku 

1337/38, tyg, „Poisiia Gospodarcza" podkreśla, żc 
w bieżąc)111 roku po raz pierwszy uwzględnione 
są w programie drogowym zapomogi dla gmin 
wiejjkich nu budowę nowych dróg gminnych z 
twardą nawierzchnią. Zapomogi te mają wymieść 
w bieżącym roku tyiko pói nóln. zł, w każdym 
jednak razie zoatała zapoczątkowana akcja nie
zmiernej wagi dla rozwoju iclnictwa., dla podn e 
sienią stanu goa.podai czego i  letturalnago wsi; 
które — pozbawione dogodnych połączeń komium 
kacyjnych z  istniejącymi drogaro. z twcidą na
wierzchnią — mają utrudniony dostęp do miast
1 kolei. Zapomogi będą udzielane itym gminom — 
które przystąpią do budowy dróg gmiru.ych z 
twardą nawierzchnią przy pomocy ̂  iwiadczeń w 
naturze. Przy znanie subwencji będzie uzależnione 
od jednoczesnego udzielenia przez odpowiednie sa 
morządy powiatowe zapomogi -»u iłudwę przynsj 
jnniej w takiej samej wysokości, jak przyznana su 
bweneja państwowa. W ten spocób sum? zapomóg 
dla gmin wzrośnie conrijmniej do i  nuln. zł kt&a 
to kwota pozrwuli zbudować okcło 290 Am nowych 
dr cg gminnych {  twardą nawierzdmlą.

P -saań , 4. 5. Ceni tranuakr y jne: zyto lou ton 24.75. 
Cer crien tacy jue: pszenica 39—29.25. Beszta notowań 
b.*j zmia ly. Ogólno u-pusobienle stale.

UIELBA 2UBŻUUSKA
Zurych, i .  5. Dewizy: P a iy ż  19.75 Londya 21.57j j  Nowy 

Ju rl: 4,37 B ru k itlb  73.80 U cdioian 23 Am sterdam  239.80 
Berlin 175.75 Sztokholm 11.17 Oslo 106.40 Eupenhaga 
96.30 Praga  17.22yj B iałog ró j 10 A teny 3.90 E o n s ta ity . 
nopol 3.4o il-k a rc jz t  3.25 Helsinki 9.54 Japonia  126. Ten- 
lene ja  niejedno.1 ita.

POŻYCULd STAEIl,IZAOY-INA 
w Londyn Ib Ł. 62 w P aryżu  E r. f r . 16 10 w Zi rychu  Dal. 
52.25 p rzy  tendencji utrzym anej.

POŻYC2Z1 CCLSKIE W NOWYM JOEED
Nuwy Jo rk , 4. 5. E a rs y  zamknięcia D illonow ski 46 Sta  

b ilizacyjua .02.25 Duli rowa 48.375 W arszawska 42.625. Ten. 
dencja niejednolita-

DEWIZY EUROPEJSEIE W NOWYM JOB El)
Nowy Jork , 4. 5. E u rsy  zam knięcia: B erlin  40 22 Lon

dyn k a ie l  Losąj Paryż U t J J  Zurych 22.6sj^ Bzym 5)MJ4 
Am<‘:eriain  54.07 J^ . T en d eu ju  niejedne1 ta.

LONDYScKA GIEŁDA METALI
Icn d y n , 4. 5. Notowania w Ł. za toune: Cynk H 7 /I  

term in 241/8 Ołów z ł y  .era  in  24 7/16 Miód: A f t —jt f  
term in 57 7^8-58 E ie s to  Ut 63 i$ -6 5 $ j Złoto MO.SJj.
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Termin płatności podatków 
miejskich

Zarząd Miejski przypomną, że z dniem 15 ma
ja br. uKyraća teiinln płatności I raty opłaty od 
środków przewozowych oraz I raty podatku od 
psów na rok 1937; JednoraeśiHe Zarząd Miejeki 
zwraca uwagę, że ulgi w podatku od pisów do
tyczyć będą tylko tych płatników, którzy wpłacą 
1 ratę w wyznaczonym terminie.

Poza tym płatne są przyznane raty opłaty wo
dociągowej, kanałowej i od środków przewozo
wych, oraz podatku szyldowego i wojskowego.

W razie niezapłacenia w terminie powyższych 
opłat i podrttków Zarząd Miejski przystąpi do 
egzekucyjnego Ściągnięcia należyto&ci z % .tiwiło- 
ki, co narazi płatników na niepotrzebne koszty.

Orzeczenie komisji arbiti rlawej 
w sprauńe zatargu budowlanego

Wczoraj prred południ sra ogioszouc zoatWło 
orzeczenie rządowej kami&ji anbitrciowej w »pr 
wie za/targu budowlanego w Krakowie. Murarze 
i cieśle otrzymali] puiyęyżki o  8 gr n  godunę, 
rerł oto cr nie kwalifikowani i ziemni o & gr z~ 
godzinę. Robotnicy; obsługujący dźwigi mechani
czne otrzymają 1  zł. na godzinę.

Strajk robotników ziemnych
Wczoraj rano zt strajkowało w Krakowie 300 

robotników, zaitruaidonych przy robotach ziem
nych i ja owadzionych pr»ez zarząd miejski, Straj
kujący domagają siu zmiany systemu zatrudni s- 
nia turnuisowego na zatrudnienia stałe.

Doboszyńshi przepisuje akty
Wczoraj przed południem zjawił się w sekreta

riacie Są di , Okręgoiwegc w Krakowie inż. Adam 
Ddhosjyński- eskortowany przez pocte. uukcwego. 
rcboszyó&ki, który ubrany jest w mundur wię- 
u  tu j  prze 3 klika gadzin studiowrł w sekreta- 
liaci" ikty siwej sprawy, wypisując na nich pew
ne ustępy,

Napad na plantach diettowskich
Na plantach przy ul, Dietla napadło czterech 

p ró b n ik i na Majera Szulłima Kalta, którego po
bili, j zabrali mu okulary oraz 70 groszy. Poiicja 
aresztowała jednego z napastników, a to Władys
ława Guńka (lat 20), montera.

ECHA OiBGHODU 1-MAJOWEGft
W związku z onegdajszym sprawozdaniem z 

przebiegu obchodu 1-go maja w Krakowie zano
tować naiaży, że na ul. Starowiślnej 89 odbyło 
Cię zebranie Ppaiiej Syjonu (zjedn. z C. S.) Zwią
zków Zawodowych i Hitachdutu. lJo zebraniu 
|ifónnawal sj _ pochód, który przeszedł ulicą Sta- 
fowiśliią 3 Rym ku, gdzie przyłączy:! się do zeb- 
Jrania PPS, a przemówienie wygłosił p. Griinber-
8 ^  ii,i
ZA KRADZIEŻ KACZYC

Za"ul Jan (lat 31), robotnik' i Głowacki Tade
usz (.lat 33), muiaiz, zam w Woli Duchack icj 5, 
postali zatrzymani za kradzież naiizyinia stołowe
go Wart. 200 zł. z mieszkania Jakuba Llachm-ra, 
przy ul. Tarłowskiej 10. Naczynia odebrano 1 
fcwroccno poszkodoy. anemu.

24 o-karżonych o wykroczeń^ anty- 
ż y te s k ie  przed sądem krakowskim

,\V le,ci« M iu-1935 zanotowane w Ti -ko- 
wie szereg wykroczeń antyżydowskich. Zor 
ganiizoiwane bandy, wyrostków napadały 
przechodniów żydowskich w godzinach wie 
ozoirny ch na Błoniach, w okolicy Parku Jor 
dana, na Giuhlach oraz innych ulicach. W 
widu wypadkach pobici doznali poważnych 
obrażeń.

!W wyniku przeprowadzonych dochodzę c  
siwiei dzone zostało że wykroczenia te były 
dziełem zorganizowane szajki. 4;ładaj?f.ej 
się z 24 oisóh. Na cizełe napastników stoi nie 
jaki Tadeusz Pietruszka. Przeciw syBzyńkn'iu 
wyitoczoino akt oiskarżeirAa, a w diniu dzisłoj- 
fiżyrn rozpoczyna się przeciw nim rozprawi 
w sodzie ltrakowskim.

Anonim w sprawie Parylewiczi wei 
i jego koissekweircle przed sadem

W  dniu 27 sierpnia 1936 r. otrzyma sędzia 
śledczy dla spraw wyjątkowej wagi w Krako
wie p. Korusiewicz list, w którym anonimo
wy autor, podający się zt emerytowanego ma
jora W- P., w związku ze śledzt wem prowadzo
nym piZeciw śp. Wandzie Parylewiczowej, 
donosi o przekupstwie, jakiego miały się do
puścić Janina Wójtowi czówna i Janina Wńj- 
towiczowa.

Z treści listu wynika, że dzięki łapówce u- 
zyskała Janina Wójtowiczówna pomyślne dla 
siebie rozstrzygnięcie w sporze z niejakim Wła 
dysłav.em Wachlem.

Autorką wspomnianego listu w  '■zasie pro
wadzenia dochodzeń ukazała się niejaka Ga
briela Górska, która przyznała się do napisa
nia tego listu za namową Bolesławr- Wachla.

Niezależnie od tego wyszło na jaw, że przed 
kilku laty Janina Wojtowiczówna, za namową

Bolesława Wachla fałszowała na wekslach pod
pisy Władysława Wachla, właściciela rerlo )- 
ści i że te weksle puścił w obieg Bolesław Wa- 
chel.

Te ujawnienia dały podstawę do aresztowa
nia Bolesława W achla i do skierowania spra
wy do Prokuratury, która wygotowała akt o- 
skarżenia i  wszyscy oskarżeni stanęli wczoraj 
przed sądem.

W  czasie przesłuchania na rozprawie Gór
ska przyznała się do napisania anonimu. W ój- 
towiczówna przyznała się również do sfałszo
wania weksli na 25.GC9 zł, które zostały pu
szczone w obieg przez Wojtowicza.

Po przeprowadzonej rozprawi; sędzia dr Stę 
pniowski ogłosił wyrok zasądzający Górską 
na 10 miesięcy, Wojtowicza na półtora ro t u, 
a Wójtowiczówną na 10 miesięcy więzienia. 
Wszystkim zawieszono jyykonanic kary.

Dziewiętnastoletni zabójca -- 
absolwent Szkoły Rolnicze?

uniewinniony, gdyż działał w obron1? koniecznej
Tadeusz Skalski (lait 19), absolwent saku 

ły rolniczej w Gzeimiehoiwae, pracował jako 
praikityfcar-it w Lasach Państwowych. Dii a 6 
marca ub. roku w godzinach wieczornych 
wylbr? ł; się J^aJski wraz z gajowym Emilem 
Jaskólskim na obchód lasów w Pcgwizdin- 
wte.

W  pewnym momencie zauważyli 4 osoby 
nitsące drzewo. 0'd czwórki tejj ederwak 
się kob>t ta, która na widok gajowych poczę 
ła krzyczeć. ZaaLrmowari jej krzykami — 
nrzyibiŁgli ihłopi. uzbrojeni w widły i drągi. 
Grupa uzbrojonych chłopów zbliżała się co
raz bardzie j do Skalskiego, który w tym mo

meneli wyjął -ewolwer i r trze? ił przed sie
bie-.. Kula ugodziła w głowę Władysława 
ST.c rego, który padł trupem na miejscu

Mjcdodany zabójca odpowiadał przed są 
dem krakowskim, gdzie tłumaczył się, że 
działał w obronne koniecznej i pod wpły
wem przerażeni, ■. Sąd zaisąnfeił gc na 3 lata 
więzienia.

Obecnie rozpatrywał tę sprawę Sąd A  pda 
cyjny Krakowie, który dał wiarę tłuma
czeniu się osika lżonego, że działał on w ob
rocie kcniLecżnej i wydał wyrok uniewinnia 
3%cy.

MIĘDZY KOBIETAMI
Helena Ligenza (lat 43\ zam. przy ul. Irlań- 

skiej t, w czasie agi zecziki ze swą sublokatoiką 
Helen.-, Koba (lat 19), oblała ją kwasem solnym 
po rękatch i twarzy. Wezwany lekarz Pogotowia 
stwierdził lekkie uszkodzenie ciała i przewiózł 
Kdbę do szpitali św. Li zarza,

KOLONIA LETNI* GIMNAZJUM 
ŻYDOWSKIEGO

Na Sikolną kodomię letnią Żydowskiego Gim- 
nazjjum i Szkoły Powszechnej w Krakowie przyj 
muje Komitet Rodzicielski zgłoszenia codziennie 
w godizinah od 12.30—14 w budynku szkolnym, 
Brzozowa ó.

Kolonia mieśWć się będzie v/ Rabce i  EuStanie 
uruchomioną po zakończeniu roku szkolnego.

 < > -----
UNIA aai MAKKABI

Najbiiżssym przedwiiiikiem piłkarzy Makkabi 
będzie twardy i dubrze grający zespól'Unii, któ
ra ,w tegoroczny cli mistrzostwach osiągnęła do
bre iwyniki. Ostatnio Makkabi zremisowała z 
Unią, obecnie wystąpią biało - niebiescy w kom
pletnym składzie. Mecz odbędzie się jutro o godz. 
3.30 po<p. na boisku Makkabi.

-  Z TOWARZYSTWA PSYCHIATRYCZNEGO. 
W piątek 7 bul. godz. 1915 w sali wykładowej Kli
niki neur.-psych. U. J. posiedzenie nautowe Kra
kowskiego Oddziału Polskiego Towarzystwa

Psychiatrycznego i Krakowskiego Towarzystwa 
Neurol igicznego. Referują pp.: dr Landau, dr
Jakub Froetig z Otwocka, dr Slęczika i dr Thur,

— WPISY DO I KLASY POWSZECHNEJ Ży- 
dowskiego Towarzystw a Szkoły Ludowrej i Ured* 
uiej w Krakowie odbywają się codziennie oc1 S 
rano do 2 poj-oł. w biurze sekretariatu przy uh 
Brzozowej L. 5. Przyjmuje się roczniki 1931-1939.

 O -----
— „KURS KSIĘGOWOŚCI PRZEBITKOWEJ*’.

W ramach pcy yższego kursu przedstawi p. Sand 
haus system księgowości przebitkowej „Sanieco 
dziś we środę dnia 5 maja 1937 r. w lokalu Żyd. 
Średniej Szkoły Handlowej, Stradomska 10. Po
czątek o godz. 8-mej woczór. Wstęp wolny. 

——< > — *
DOROCZNE W ALNE ZGROMADZENIE rzIcroUir 

S ow „Zedaka L aauijiin“ odbędzie sie w niedziele, dnia 
9-go bm. punk aalnie o 13-tej <p  lokalu Stoerarzrszenia 
Kupców W Krakowie) ul. Grodzka 43.

ŚWIADECTWO DOBREJ GOSPODYNI. W  g o s p o d a
stwie domowym sa rzt i;z y , s to ra  ch araste ry zu ją  panią, 
domu. Śuieżua - biała, starann ie  wypielęgnowana bieli., 
lizną przem awia wiece! na je j korzyść, niż koaztowi o . 
ści, k tóre nic w ym agają specjalnych sta rać . Dośw i-d. 
czuiia gospodyni wie, że sekret w łaściw jj pielęgnacji 
bielizny polega na p ran iu  je j wypróbowanym od la .  m y
dłem Je leń  Schicht, znanym  i cenionym przdz cztery; 
pokolenia gospodyń, gdyż jest w yrabiane z najlepszych 
curowcuw, chroni .wiec bieliznę i  czyni j a  śnieżno-białą..

VMnie
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Bitwa na pogranicza
Moskwa? 4, 5 PAT. Agencja Tasa donosi z  

■Thabarowaka, że dnia 2 hm. o gudz> 17.20 eo* 
wiecka sir?ż graniczna zauważyła na południe 
od jeziora Chamka na terytorium sowieckim 
uzbrojoną grupę żołnierzy japońskich i man
dżurskich-

W tym samym czasie inny oddział żołnierzy 
mandżurskich, wyposażony w karabin maszy
nowy, obsadził limę graniczną obserwując so
wieckie terytorium, Grupa, na którą natknął 
siq patrol sowiecki, zacząłu ostrzeliwać strażni
ków sowieckich ogniem karabinowym, wspie
ranym przez ogień karabinu maszynowi '.ga, um 
jtaiv'onego na pograniczu Sowiecka straż grani- 
czna odpowiedziała ogniem? zmuszając oddział

do wycofania się na leiytoiium Matndżukuo. Na 
miejscu tego starcia strażnicy sowieccy znaleźli 
później japońskie naboje karabinowe

Rozrurhy w Turkotanie sowieckim
Kair, 4. 5- PAT. Wiadomości otrzymywane 

z pogranicza persko- i afgańsiko - turkiestań' 
skiego mówią o poważnych rozruchach w so
wieckim Turkiestanie. Ruch na kolejach jest 
często przerywany na okutek uskc dzenia toru 
i cystern z wodą. Większość kooperatyw i klu- 
b »-v przestała istnieć z  powccfu bojkotowani.' 
przez ludność. Z Szirabadu donoszą o starciach 
oddziałów wojska sowieckiego z uzbrojoną tu 
ciuościa-

Katastrofalny gtód v  Maroka
francuskim

Oran, 4. 5, PAT. Głód, jaki panuje wśród 
ludności południowej części Maroka fra newskie 
gr< przybiera rozmiary katastrofalne. Od 11 
miesięcy w okolicach, nawiedzonych głodem, 
nie było deszczu, skutkiem azego zasiewy zo
stały w zupełności wypalone. ,Ludność dotknię
ta klęską głodu ciągnie tyfiącami karawan ku 
północy; gdzie władze francuskie .tttanowiły 
ośrodki rozdzielania żywności. Kara watr. y te 
pędzą przed sobą wynędzniałe stada ciwiec i kóz 
których znaczna ilość skutkiem braku poży
wienia zdycha po drodze.. Wśród głodujących 
wybuchła epidemia tyfusu,

Aby zapobiec skutkom nieurodzaju protek

torat w Maroku wyasygnował już 10 milionów 
franków, kwota ta jednak nie jest wystarczają' 
cd, jeśli się zważy, że koniecznym jest zahezpie 
czenia wyżywienia ludności aż do przyszłych 
zbiorów.

Cala ludność francuska Mai oka bierze czyn
ny udział w zapobieganiu skutkom katastrofy. 
Funkcjonariusze protektoratu oddają na fun
dusz zwalczania klęJki głodu od 1—0 - - swych 
poborów.

Gubernator generalny Maroka czyni stara
niu v  celu uzyskania pomocy ze ctrony rządu 
metropolii.

W
Loudyn, 4. 5. PAT. Zagau.nit.nie strajku tra- 

coramików autobusowych przeustajwia się w ten 
sposób, że <fa znailezienta niezbędnej i umy pół 
nuli ona funtów zitćrliingóiW celem puikrycia So 
dętkowych koeztóyr w zwią^k'1 Z ewentualnym 
skróceniem dnia roboczego j  cół goóz lny, trze- 
iiaibyi albo pedbieść opłaty za przejazd, alit o też 
^zmniejszyć dywidendy akcjontiiu&zy przrfsięs 
bioretwa. Podniesier.it opłat za przejazd nałoży 
uważać za wykluczone, wywołałoby to boiwieu 
wielką opozyiję w i-milamencie i  całym T <on dy
nie. y f  grę wchodzi przeto tylko obniżenie dywi
dend a,kemu ar niszy, Londyński transport pasa
żerski utworzony został 5 lat ien.ii drogą fuizji 
wszystkich istniejących wówczas jetaozo prywat
nych lim li aut£.Lr,ia owych. Z prywatnej ek̂ pj nota
cji autobusów powstałe coś w rodzaju korporacji 
publicznej. Lrrgą ii staWy parlamentarnej wszys t- 
kie przedsiębiorstw?, prywatne uległy przymuso
wemu wykupowi przez utworzone w tym celu 
przedsiębi' rstrjo loudyńskiego transportu pasa
żerskiego, reprezentujące olbrzymi funduoz MO 
milionów funtów. M  r. 1932 parlament zatwier
dził przymusowy wykup z rąk prywatnych wszys
tkich lin ii autobusowych i  ustanowił dła wyku-

pioneoy. w fen sposób kapitału dyv blendę w wy- 
soi.oścl przeciętnie proc. Aby więc tę dywi
dendę obniżyć, kenibozna jest zgoda parlEinentu. 
'Według wszelkiego prawdopodobieństwa, zc-sta- 
rfie obrana ta droga.

Zasiadający obecnie specjalny trybunał ukoń
czy —. jaik przypuszczają — wieczornm swe pra
ce i  orzeczenie swoje przedstawi rządowi, który 
zapewne rozyatrzy sprawę na środo wym posie
dzeniu gabinetu, W czwartek mogłaby być wnie
siona do parlamentu nowelr, zatwierdzająca ob
niżenie dywidendy z 5J4 do 5 proc. ,\V ten sposób 
w piątek strajk autobusów mógłby się zakończyć.

Strajk autobusowy rozszerza się
Londyn 4. 5. PAT. S tra jk  pracowników 

autobusowych n a  prowincji rozszerzył si 
wczoraj na  Nuli i Peterborougb. Jeżeli zm% 
zek pracowników transportowych nie uzna 
tego  s tra jk u  za legalny, kom itet s tra jk u  pro 
wincjonalr.egc gotów je s t przystąpić do bez- 
pośrednich rokowań z pracodawcami.

Zgon prof. N a d a w a  Tokarza
Warszawa, 4. 5. .  dT. .W dniu 3 maja zmarł 

po dłuższej chorobie «p- pro :. Wacław Tokarz, 
wybitny historyk, profescr Uniwersytetu f. P., 
czynny członek Polskiej Akademii Umiejętno
ści:

* * »
Prof. Wacła i*' Tokarz urodził ?ie w _. 1873 w 

Częstochowie, Ukończył Urwiersytet Jagiełłów 
fki 2 tytułem, doktora filozofii. W r. 1902 ohej 
d u je  asystenturę przy katedrze hisiorii ł .  
.tymże Uniwersytecie. Od r. 1905 jeśt docentem, 
a następnie prafeserćm historii i niwersyt&tu 
Jagiclońskiego. W r. 1919 powolany zostaje 
u a stanowisko szefa wojskowego instytutu nau
kowo * wydawniczego. Na stanowisku tym po* 
zostaję do r. 1927. W t.- 1923 obejmuje Late- 
drę historii Polski nowożytnej na Uniwersy
tecie X- Ps«

Śp. prof. Tokarz był pułkownikiem w et. sp. 
Pozostawił bogatą puiciisnę jaukową. Ogłosił 
ra. in.: „Ostatnie Jata Hugona Kołłątaja‘', 1905 
„Galicja v.- początkach ery Józefińskiej", 1908, 
„Kraków w początkach powstania styczni o- 
yego i wyprawa na Miechów11, 1914, „Armii. 
Królestwa PoJsk egoJl, 1917, „Marsz Madalii' 
akiego", 1925, „Milczkowie Sejmowi 1927, 
„Deputacja Indagacyjna", 192", ,,Wvjna poi* 
si o • rosyji ka 1830 i 1831“, 1930 i. inne.

 O -----

Chcę się pozbyć ubogich cudzo- 
zieiREdur z  dostawę oo tiomu...

Waszyngton, 4. 5. PAT. Senat pizyjął usta
wę, upo ważni" jącą rząd Stanów Zjednoczo
nych do pokrycia kosztów przejazdu ze Stanów 
Zjedp. do swych krajów macierzystych wszyst
kich ubogich cudzoziemców, którzy zwrócą się 
o to w ciągu 2 tygodni-

Rząd polski nabył 
rękopisy Chopina

Berlin, 4. 5 PAT W tych dniach odbyło się W 
Lipsku przejęcie . w posiadanie rządu polskiego 
rękopisów Chopina, nabytych przez M.n. Wyzn. 
Rei. i Ośw, Publ. w iirmie wydawniczej „Preit 
kop et Haeriel”. Przejęcia dokonał radca handlo
wy ambasady Rzeczypospolitej w Berlinie radca 
Gawroński w asyscie konsula R. P. w Lipsku 
p. Clriczewskiego.

A aby to rękop-sy 4S kompozycyj, m. in tak waż- 
ne rzeczy, jak Drugi koncert d-moll. Sonaty b-m-jU 
i h-mol', Scberza b-moll, dis-moll, 12et op. 25, 
ł-octurny d-dur, g-duir i in., fantazja d-moll, Al
legro dc concerto, Poionaise - fantazja, wiele ma
zurków itd.

Już przy pobieżnym przejrzeniu rękopisów, 
znawcy ni izyki zauważyli cały szeicg odchyleń 
od najbardziej rozpowszechnionych wydań, np. 
Klindwortha, Miknlicgo, Scholza i Debussy’ego. 
Nie ulega kwestii, że posiatiaitie tych rękopisów 
da beze®,my materiał Lrytycziny do wydawania 
i wykonywania dzieł Chcpina.

 <>----

Skreślony ustęp z  mowy 
Hitlera
(Specjalna służba informac. „Nou\ Dziennika'')

Berlin, 4. 5. (z). W urzędowym streszczeniu 
mewy, wygłoszone, przez kanclerza Hitlera w 
dniu święta państwowego 1 maja w Luotgarte* 
nie opuszczono ustęp, zawierający krytykę sto- 
sunków w Sow.etach. Hitler wywodził m, iU.i 
Gdy przeglądamy listę wodzów narodu rosyj- 
slkiego, wi(h i my, że wszyscy należą do „narodu 
wybranego4-'!?). Nie mai wśród nich ani jedne
go proletariusza rosyjskiego. Z tymi zbroduia- 
rzami, którzy wzajemnie się men dują, nie moż
na sympatyzować, bo io wszystko j&st „jedna 
rodzina, najn-tai.zu ric/dzina, jaką znamy:!...

Dalsza część mowy zawierała, jak wiadomo, 
ataki n-a kościół katolicki.

Odpiiwiedź Watykanu na 
protist przeciw encyklice

Citta del Vaiicaiic, 4. 5. PA1 W ambasadzie 
niemieckiej przy Watykanie doreoz-mo odpo
wiedź stolicy apestolakiej ua nutę niómiecką, 
wystosowaną z powodu eńcykłiki papieża w 
sprawie sytuacji katolików w Trzeciej Rzeszy.

Kagoiika antykatolicka łrwc
Berlin, 4. 5. PAT. Prasa niemiecka donosi 

dziś obszernie o dalszych pięciu p-ocesach 
członków zabonów katolickich, które odbywają 
się na terenie Nadrenii. Sprawozdania ujęte 6ą 
w najostrzejszym tonie.

Grfansfra sprawutdi imoś,:
Gdańek, 4. 5. FAT Na ręce prezydenta VoIks 

tagu złezeny został wniosek prokuratury gdań
skiej, żądający wydania sądom posła centrowe
go Fom ełla, wydawcy katolickiej „D&nziger 
vołkszeiturg‘ .

l

Stracenie zbrodniczej pary
Berlin, 4. 5, PAT- Na mocy wyroku sądu 

przysięgłych w Wuppertal ścięto wczoraj nieja 
kiego Mi^a i jego kochankę Mayerową, którzy 
otruli wspólni® męża Meyerów?]

Chamberlain broni sią
Londyn 4. 5. PAT. Neville Chamb>rlain 

weźmie dziś wieczór w  Izbie Gmin udział w 
p. siedzeniu konórwatywnej korrtieji d la han
dlu i przemy stu. Chamberlain s ta rać  się bę
dzie odeprzeć krytyczne głesy wymierzone 
przeciwko niemu z powodu wprowadzenia no 
wego podatku obrony narodowej.

a s ś s

IN GE jOERENSEN duńska pływaczką poprawi 
la rekord światowy na 5u0 mir w styk kksyc i- 
nymr należący do Japonlii Maekaia ^,03.8 Łin,'i 
w czasie 8,01,9
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T a k że  Aguda protestuje przeciw 
projektow i podziału Palestyny

Jeroiaaliima. '4. 5. (ŻAT) Agudas Izrael w 
Palestynie ogłosiła deklarację o projekcie 
podziału Palestyny na p»/szczególne kanto
ny luib na odrębnie państwa arabskie i żydo 
wiskie. Deldaraoja stwierdza, iż Aguda jest 
zdecydowana o d r z u c i ć  wszelkie próby za
macha na całość Palestyny. Aguda jest też 
stanowczo przeciwna wszelkim próbom od
separowania Jerozolimy cd obszaru żydów 
skioj Paleatymy, gdyż Jerozolima jest sercem 
kraju, ośrodkiem duchowym i źródłem świę 
tośch Aguda dopatruje się w projekcie świe 
ckiego państw a żydowskiego niebezpieezeń 
stwa dla wzniosłych zadań świętego narodu

Aguda stwierdza, że żydostwo ortodoksyjne 
mogłoby wyrazić zgodę jedynie na państwo 
żyidowslde, obejmujące całą Palestynę i ■— 
gdyby było możliwe — aby podstawowe u- 
stawudavYB)lwio kraju zapewniło panowanie 
'fory w życiu społecznym i publicznym na
rodu. Bez takich gwarameyj narażona jest 
na niebezpieczeństwo adminiolrŁcja żydow
ska, żyidostwo orfiodokoy jne i każdy Żyd re 
ligijny. Aguda nawołuje do jedności całego 
niairodu żydów skiego w Palestynie i w golu 
sie w obronie świętej spuścizny przeciwko 
wszelkim próbom, grożącym naruszeniu ca
łości terytorium Palestyny.

Zatarg w  przemyśle budowlanym
zlikw idow any

Strajkujący uzyskali podwyżkę piać
Warszaw?, 4. 5. PAT. Powołana przez mi

nistra  opieki społecznej Zyndram-Kościałko- 
>vsluego komisja rozjemcza dla przemysłu bu
dowlanego w Warszawie wydała w  dn. 4 bm. 
orzeczenie, regulujące warunki pracy i płacy 
robotników budowlanych na okres od 1 maja 
br. do 31 marca 1938 r. Orzeczenie komisji o- 
bejmuje nie tylko robotników budowlanych, 
lecz również zawody, związane z budownic
twem: malarzy, zdunów, układaczy płytek ter- 
rakotowych, posadzkaizy oraz robotników, za
trudnionych w zakładach urządzeń zdrowot
nych. Orzeczenie wprowadza pewną nadwyżkę 
płac dla niektórych kategoryj robotników yy 
granicach od 4 do 7. proc.

M. in. ustalono podstawową stawkę dla mu
rarza na 1.30 zł za godzinę, dla murarzy, za
trudnionych przy trudniejszych pracach mu
rowych i tynkowych. na 1.40 zł. za godzinę. Da
lej ustalono stawki za godzinę: dla pracowni
ków — 0.83 zł, dla cieśh pierwszej kategorii 
1.30 zł, dla pozostałych cieśli 1.05, dla koźlarza 
3.00 zł, dla zbrojarza pierwszej kategorii 1.30 
zł, dla zbrojarza drugiej kategorii 0.85 zł, dla 
betoniarza 0.85 zł, oraz dla pomocy na budo
wie 0.70 zł.

kalowiee, 4. 5. (K). Jak się dowiadujemy, 
główny inspektor pracy w Warszawie zatwier
dził statut i wpisał do rejestru związków za
wodowych oddział ZZZ ua G. Śląsku, który zo
stał wierny central: warszawskiej. Dalej dowia
dujemy się. że dyrekcja PKO zawiesiła wypla- 
|tę su :n z konta ZZZ aż do rozstrzygnięcia spra
wy iidwołania si i zarządu głównego ZZZ w War 
^zawic, kwestionujące prawo posła Fessera do 
dysponowania tymii pieniędzmi.

Katowice, 4. 5. (K). Wczoraj w godzinach ran
nych na terec/c Górnego Sta La dał się odczuć 
wstrząs tektoniczny. W wielu domach obrazy 
pospadały ze ścian. Wczorajszy wstrząs był jed
nak o wiełe słabszy od dotychczasowych.

Katowice, 4. 5. (K). W dniu wczorajszym 
przez punkt graniczny w Zebrzydowicach wy
jechał z Polski do Francji nowy tran. pert ro
botników polskich na roboty sesonowe w licz
bie 713 osób.

Sosnowiec, 4. 5. (K). Na polach we wsi Łagi- 
B?" znaleziono leżących bez znaku życia mie
szkańców tej wsi Ajeksbiidra Grzyezkę i Kata
rzynę v1i leczorek, Zawezwany lekarz stwierdził 
jjuż zgon r-zyszki. zaś Wacczorkowa dawaEa 
jeszcze Jabe oznaki życia. Jak się okazało, za" 
chłodzi tu ». "jadelk zabójstwa i samobójstwa. 
Grzyszka i Wi. •wrtkuwa od dłuższego czasu 
utrzymywali blłzoze stosunki. Onegdaj doszło 
na tym tle do ostrej scysji pomiędzy Wieczór- 
kową a jej mężem. Po tej kłótni udała się ze 
pwoim kochankiem na pola, gdzie rozegra! się 
powyższy dramat. Czy zajście to nastąpiło za 
obopólnym porozumieniem, czy też w wyniku 

jejś kłótni, nie uelalono.

Jednocześnie ogłoszone zostało orzeczenie 
komisji rozjemczej dla przemysłu budowlane
go w Krakowie. Orzeczenie to ustahło podsta 
wową stawkę dla m urarza na 1,28 zł za godzinę

Działalność komisyj rozjemczych w budo
wnictwie, likwidując długotrwałe zatargi i  
strajki oraz porządkując na dłuższy okres 
czasu stosunki w przemyśle budowlanym, u- 
możliwia normalny rozwój tej ważnej dzie
dziny życia gospodarczego.

Arbitraż rządowy 
w górnictwie węglowym

Warszawa, 4. 5. PAT. W związku z niemoż
nością uregulowania warunków pracy i  płacy 
w górnictwie węgłowym Zagłębia dąbrowskie
go w drodze polubownej i wobec braku zgody 
stron na rozstrzygnięcie sporu w drodze do
browolnego arbitrażu, minister opieki społecz
nej Zy ndram-Kościałkowski powołał komisję 
rozjemczą, która wyda odpwiednie orzeczenie. 
Na przewodniczącego komisji powołano głów
nego inspektora pracy dyr. M. Klotta. Rozpra
wa komisji odbędzie się prawdopodobnie oko
ło 15 maja b. r.

Konflikt z rabinami
Łódź, 4. 5. (G). Na niedzielnym posiedzeniu 

zarcąuu gminy żydowskiej postanowiono wy
stosować do starostwa grodzkiego prośbę, aby 
starostwo 12 icbinów nieetatowych zrównało 
w prawach z rubinami etatowymi. Wobec tego, 
że rozeszła się pogłoska, że trzech starych, ra
binów ma przejść na emeryturę, rozpoczęły 
się intrygi, które spowodowały, że w ostatniej 
chwili uchwalone wycofać ów memoriał. Fabi 
ni nieetatowi zareagowali ftt» to w ten sposób, 
że zrzucili z siebie odpowiedzią lnoić za prze
bieg trybowania mięsa, chcąc w ten sposób wy
wrzeć presję na zarząd gminy żydowskiej. W 
związku z tym odbyło sie wczoraj posiedzenie 
frakcji Agudy w gminie o przebiegu bardzo bu
rzliwym, na którym postanowiono ahy p. Minc- 
berg, który wycofał ten memoriał, zwołał nad
zwyczajne posiedzenie zarządu gminy, na któ
rym ta sprawa ma być załatwiona.

Procesy „Fiihrera" łódzkiego
Łódź, 4. 5. (G). Dziś m: ił się odbyć proces 

adw. Kowalskiego przeciwko „Łodzianinowi4, 
który w jednym z artykułów twierdził, że Ko
walski dostał 2.000 zł. na spłatę długu hipote
cznego od niejakiego Mikołajewskiego, którego 
jedinafc nie spłacił, a pieniędzy nie chciał zwró
cić. Ponieważ adw, Kowalski na rozprawę nie 
zjawił się, została ona odroczona,

3 lata więzienia 
i dwa dni aresztu

Łódź, 4. 5, (G), ĄY czasie pogrzebu b\ radaę-

Holenderski minister przemysłu 
i handlu w  Warszawie

Warszaw®* 4. 5. PrzyŁyły w erniu 3 bm. du 
Waiozawy bolenieerslki minister nrzemyjlu i’ 
handiu oraz żeglugi p. Gelissen odwiedził w du j 
4 bm. p. wicepremiera Kwiatkowskiego, a kt > 
rytm odbył dłuższą konferencję na tematy ogól
ne gospodarcze, jakoteż w sprawach d tyczących 
stosunków bolenderskoipoM.iieh, W konferen
cji tej wzięli również udział p. minister prze
mysłu i handlu Antoni Roman, dyrektor van 
Kleifen, towarzyszący p. ministróyyi Gelissen o- 
wi oraz radca w iriin. przem. i W edlu St. Sto* 
ga. Następnie o giodz. 12 w południe udał sf.ą 
p. mini&ter Gelissen do ministerstwa przem. i  
■audlu, gdzie odbyło sie pierwsze posiedzenie 

komitetu studiów dla iMiżcnia gospodarczego 
pciok. h ifcncbrskiegio. Utworzenie tego korni’- 
tetu zostało, jak wiadomo, zdecydowano pod
czas zeszłorocznego pobytu p, miiristra Roma
na w Hadzcj _ „ (

W pot iedzeniu powyższego komitetu wzięli 
udział pp. ministrowie: Gelissen i Roman, wi
ceminister Rose, dyrektor vai Kleffen, dyr, 
Geppert, radca Stoga i kont ul w Batwyra i, 
Przybyłkiewicz. O godz. 14 podejmował p. m i' 
iiisSra Gclissena śniadaniem p rw e Związku 
izb przemysłowo handlowych b. minister Klar- 
ner,

Badanie cen artykułów 
spożywczych

(Telefonem od naszego korespondentaJ«
WersztOT a. 4. 5. (Sin.) D ziałająca od  pew! 

mego czasu kom ijsa badania ceu, c dbj w ;a stu 
di a nad  badaniem  cen. szeregu aa tytułów! 
spożywczych, k tórych  produkcja spcozywal 
\  rękjaSGfcr fabryk  skodelłzowamych. M. in., 
badania jest cMaJalncść karte lu  kiwa su " ig 
łowego stanow iącego pow ażny składnik 
p rzy  produkcji w ód guzowycn., przy napę
dzie p iw a itp. K a itt i  tern w: swoim czasie był 
wzywany kilkakrotnie do ofoniżenia cen.

Nowy rekord światowy p. Stephen;
Nowy Jork, 4. 5. PAT. Słynna amerykańska 

mistrzyni olimpijska Helen Stephens startowa
ła wczoraj po raz pierwszy w bieżącym sezo
nie na zawodach lekkoatletycznych w Nowym 
Jorku, na krótkiej trasie 80 m. Stepbcns w tym 
biegu ustanowiła nowy rekord świata osiąga
jąc czas 9,3 sek. Dotychczasowy rekord świa
towy należał do Walasiewiczówny i ustano
wiony został dnia 23 sierpnia 1930 r. w  W ar
szawie. Rekord .Walasiewiczówny wynosił 9.6 
sek.

— Na rynku w Tul Karem zastrzelono A- 
raba, który przed kilku My był tajnym a- 
gentem policji palestyńskiej. Morderca 
zbiegł.

— Przywódca Egzekutywy Agencji Żydo 
wskiej Ben Gnriom wyjechał na okręcie 
„Marco Polo" dd Europy.

— Straiżinik żydowski, który przeciwstawił 
się arabskim napastnikom, chcącym zrabo
wać stada bydła należącego do kolonii Ejjn 
Hukoresz został zraniony. Napastnicy zbie
gli.

go PPS Miniszeivskiego niósł Mcrdka Pii.",kus- 
feld wieniec, na którego szarfie widniał napis: 
Towarzyszowi wolności i idei — Czerwona Po
moc. Został on za to skazc-ny na 3 łata więzie
nia.

Łódź, 4. 5. (G). Za agitację antysemicką w 
straganach i tamowaniu ruchu uliuzuego, Fran
ciszek Kaczmarczyk' został skazany ua 2 dn-' 
aresztu i 3 zł- grzywny.

•* «
Łódź, 4. 5. (G). W dąłu dzisiejszym wybuchł 

strajk ekspedientów w żydowskich zakładach 
wędliniarskich. Ekspedienci ci domagają się u- 
imowy zbiorowej, utrzymania f?' godzinnego duk 
pracy i pod wyj ki o blLko 50 procent. Na tym 
tłe dochodzi często do incydentów. Do sklepu 
Wyskma przy u). FlctriLowstkiej 51 przybywa 
dziś komisja strajkowa. Właściciel skleipu wpu
ścił ją, z, .mknął Srzwi i zawezwjał policji. 
Członków komitetu odwieziono do starostwa 
grodzkiego, gdzie zostali oni skazani po 50 zł. 
gtzywcy i 7 dpi aresztu,.

KRONIKA ŁÓDZKAk r o n i k a  Śl ą s k a
I ZAGŁĘBIA
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Hnssolinl oiianjE pośrednictwo 
w sporze Ulatykan-Hiency

(Specjalna służba informac. „Now. Dziennika")
Rzym. 4. 5. (B) Z miarodajnych źródeł za 

pewniają, że sekretarz stanu przy Watyka
nie kardynał Facelii wręczył posłowi nie- 
nileokiemu przy Watykanie von Rergenowi 
odpowiedź na niedawną notę niemiecką, — 
skierowaną, jak wiadomo, przeciw anicyikli 
oe papieża Piusa 2il o narodowym socjaliz
mie. Źródła te donoszą dalej, że nota papie 
ska odpiera zarzuty niemieckie, jakoby do
stojnicy kościelni w Niemczech mieszali się 
w sprawy polityczno Niemiec. Nota stwier
dza, że sfery kościelne Niemiec nietylko nie 
mieszają się w wewnętrzne sprawy polity
czne Niemiec, ale nawet nie zajmują się or
ganizacją polityczną narodu niemieckiego.

W dalszym ciągu nota wyraża nadzieję,

że istniejące różnice zostaną wyrównane w! 
sposób przyjazny przy czym Watykan rów
nocześnie obstaje przy swym zarzucie, że 
Niemcy obraziły konkordat.

W tutejszych kokch politycznych panuje 
opinia, że min. Neiurath, któremu poseł nie 
mieclki wręczył otrzymaną od Watykanu no 
tę, wykorzysta swój pobyt we Włoszech dla 
przeprowadzenia pertraktacyj ze sferami 
Watykanu w sprawie zatargu Niemiec z 
Watykanem Podobno Mussolini zaofiarował 
Neufathowi swą pomoc przy pośrednictwie 
między Niemcami a Watykanem. Jest jed
nak rzeczą wątpliwą, ozy Niemcy przyjmą 
to pośrednictwo.

Unia celna miedzy Włochami
[Specjalna służba informac. „Now. Dziennika1')

Paryż. 4. 5. (B) „La Republiąue" omawia 
jąc ceł wizyty Neuratha w Rzymie donosi, 
że rozmowy włoskie dotyczyć będą uzupeł
nienia osi Berlin—Rzym ścisłą unią celną, w 
skład której wejdą: Włochy, Niemcy i Au
stria. Obaj dyktatorzy, Hitler i Mussolini, 
zgodzili się nietylko co do tego, że ani Niem

cy ani Włosi nie połkną lub nie podzielą Au 
śtrii ale i co dio tego, że uczynią z Austrii o- 
gniwo, łączące Włochy z Niemcami.

Kioła włoskie i niemitdue zapewniają, że 
gdy koncepcja ta się uda — nastąpi bardzo 
skuteczne okrążenie Czechosłowacji.

Rząd japoński nie chce się 
podać do dymisji

Tokio. 4. 5. PAT. Agencja Domei Komunii 
kuje, że premier Hayaszi nie zamierza poda 
wąć się do dymisji. Oświadczył on nu in.:
Lząd mie mioże ustąpić Wobec presji partyj 
piłKfYcaiych nawet jeśli te zażądają jego u- 
stąpienia. Na razie rząd nie będzie zabiegał 
O żaden kompromis z partiami. Na zapyta
nie, czy rząd ustąpiłby na skutek votum nie 
ufności, wyrażonego na najbliższej nadzwjr 
czajnej sesji parlamenitu, premier Hayaszi 
Odpowiedział, że będzie to zależało od okoli 
czności.

W  sprawie nominacji ministrów _ trzech 
wakujących resortów: oświaty, kolei i spr. 
zamorskich, premier Hayaszi oświadczył, że 
nominacja nastąpi w połowie maja, przy 
iczym nowi ministrowie będą obowiązani do

I zerwania z wsizelką polityką partyjną.
Tokio. 4. 5. PAT. Agencja Domei donosi.: 

I Mim spraw zagr. Salo oświadczył dzienni
karzom, żew  obecnej sytuacji rząd niie mo- 
że zastosować -normalnej procedury, polega 
jącej na ponownym rozwiązaniu parlamen
tu lub na dymisji gabinetu. Mówiąc o zaga
dnieniach polityki zagranicznej w związku 
z rezultatem wyborów minister Sato oświad 
czyi, że Japonia nie zamierza wszczynać ro
kowań w sprawie rozbrojenia na morzu i 
w>oli zachować podstawę wyczekującą. Od
nośnie stosunków chińsko japońskich mini 
ster oświadczył, że najlepszą polityką są 
wzajemne ustępstwa, przy czym Chiny li
czą na inicjatywę Japonii. Temu życzeniu 
należy postarać się zadośćuczynić.

K R O N I K A  LWOWSKA
- x —

Naciągał działaczy politycznych
Lwów, 4. 5. (B). Przed lwowskim sądem od

była się dziś rozprawa przeciwko byłemu se
kretarzowi rady wojewódzkiej BB we Lwowie 
oiraz b. redaktorowi „Gazety Porannej44 Józe
fowi Wyczyuskiemu. jest on oskarżony o sze
reg oszustw na szkodę różnych osobistości pioli- 
tycznych we Lwowie i Małopolsce Wschodniej, 
od których wziął pieniądze tytułem kupna ak- 
pul „Gazety Porannej14. Pismio to kupił on na 
(Własne nazwisko, po czym ogłosił upadłość za- 
jdłuśając się po uszy, a „Gazetą Poranna'4 prze
stała istnieć. Poza tym jest oskarżony o oszu
stwo na szkodę niejakiego Bilińskiego, od któ
rego otrzymał 4.000 zł, przyrzekając miu posa
dę w „Gazecie Porannej44. Proces ten wywołał 
w kołach lwowskich politycznych duże wraże
nie. Wyszyński skazany został na 6 miesięey 
więzienia, umorzonych amnestią,

Pożar w lasach pod Lwowem
Lwów, 4. 5. (B). Dzisiejsza prasa popolud- 

npTyŁ sensacyjna wjadomiojć. a  poża

rze lasu pod Lwowem. Wedle tej wiadomości 
o godzinie 12.20 wybuchł pożar w lesie w Polo- 
sku, stanowiącym własność gminy lwowskiej. 
W dwóch miejscach drzewa stały w płomieniach 
W wyniku dochodzenia ustalono, że pożar po
wstał niewątpliwie wskutek nieostrożnego ob
chodzenia się z ogu m.

Dalsze śledztwo w aferze 
maturalnej

Lwów, 4. 5. (B). Jak 6ię dowiadujemy, toczą 
się w dalszym ciągu dochodzenia w sprawie a-’ 
fery maturalnej. Według wszelkiego prawdopo
dobieństwa należy się spodziewać unieważnie
nia egzaminów pisemnych jeszcze w szeregu 
gimnazów na terenie lwowskiego okręgu szkol
nego.

Lwowska giełda zbożowa
Lwów, 4. 5. (B). Na dzisiejszej giełdzie zbożo
wej zaznaczyły się obroty w pszenicy, życie jęcz 
mieniu, mące oraz egzekutyw na sprzedaż otrąb. 
Pszsaica, żyto, len, rzepak obniżyły się w cenie. 
Tendencja na ogół skłania się ku zniżce, uspo
sobienie spokojne.

Płacono.: pszenica jednolita .czerw, 22,25. =

Czy w  skład rządu austriackiego 
wejdzie hitlerowiec]
(Specjalna służba informac. „Now. Dziennika")

Rzym, 4. 5. (B). W tutejszych kołach poUty_ 
cznych wielkie wrażenie wywołał drugi z  kolei 
artykuł wybitnego dziennikarza włoskiego Gay~ 
dy, który w „Giomale d'Italia'f ponownie za
pewnia, że w najbliższych dniach do rządu au
striackiego wejdzie hitlerowiec.

Pewny i stanowczy ton artykułu Gaydy, slo~ 
jącego bardzo blisko rządu włoskiego i partii 
faszystowskiej uważany jest tu za bardzo zna
mienny na tle niedawnego dementi rządu wło
skiego w sprawie pogłosek, szerzonych przez 
Gaylą o zamierzonym jakoby powołaniu hitle
rowca io skład gabinetu austriackiego.

Premier czeski w Londynie
{Specjalna służba informac. „Naw. Dziennika“)

Praga, 4. 5. (B), Premier Czechosłowacji dr 
Milan Hodża wyjechał do Londynu. Oficjalny 
komunikat w sprawie celu wyjazdu Hodiy do 
Anglii dotychczas nie ukazał się, przypuszcza
ją jednak, że podróż premiera czeskiego zwią
zana , jest z  chącią zaznajomienia angielskich 
kół politycznych z czeskim punktem widzenia 
na sprawy Europy środkowej.

Rozłam w związku 
kombatantów żydowskich

Warszawa. 4. 5. (A) Donosiliśmy wczoraj 
o dwóch poglądach, jakie śc ie ra ły  się na

Eo&iedzeniu rady naczelnej żydowskich 
ombatantów. Wiobec tego, że zwyciężył kie 

runek umiarkowany i uchwalono rezolucję 
łagodną, schemat tej rezolucji podano do 
wia&omicńd publicznej. Prezes warszawskie

f;o oddziału Związku Żydów walk o niepod- 
egłość Polski zasłużony legionista pierw

szej brygady adw. Henryk Kanarek podał 
się do dymisji i wystąpił ze związku wraz 
z pewną grupą kombatantów.

Nowa orientacja 
stronnictw lewicowych

Warszawa, 4. 5. (Sin). Dzisiejszy „G oniec 
Warszawski44 podaje pogłoski u rzekomo daleko 
idących zmianach w szeregn stronnictw, które 
niegdyś były związane z lewicą, a miano winie, 
Stronnictwu Ludowe postanowiło rzekomo po
łączyć się z „Frontem Morges’4 przy czym na 
miejsce Rataja wysuwa się kandydaturą Miko
łajczyka, prof. Kota itd. Poza tym do grupy 
tej ma wejść Cli. D. i Narodowa Partia Pracy, 
na czele której &toti były poseł Popici. „Goniec 
Warszawski44 stwierdza, że odtąd liaia tych 
wszystkich grup, wchodzących do „Frontu Mur- 
ges4‘ będzie coraz bardziej nacionalistyczna. a 
kierunek polityczny bardziej antyżydowski.

Wojownicze kobiety
Warszawa. 4. 5: (A) W Towarzystwie Wio 

Marskim obradował walny zjazd narodowej 
organizacji kobiet. W obradach wizięli u- 
diział m. in. biskup Szlagowski i prezes Str. 
Narodowego Bartoszewicz. Referat połitycz 
ny wygłosił prof. uniwersytetu poznańskie
go Winiarski. W wyniku dyskusji uchwało 
no szereg rezolucyj, z których na pierwszy 
plan wysuwa się sprawa żydowska. Zjazd 
wyraził pogląd, że dopóki Żydzi nie opusz
czą Polski, powinni być uważani za cudzo
ziemców i jako tacy nie powinni służyć w 
wojsku i korzystać z opieki publicznej. Odrę 
bna rezolucja wzywa kobiety do popierania 
polskiego handlu i zakładania polsko katóli 
ckicli placówek gospodarczych.

29.50, zbiorowa czerw. 28.25 28 50, jednolita
biała 29 —  29.25, żyto Stand. I, 24.25 — 24.50, 
len 43 •— 44. rzepak ozimy 46 ■—■ 47, rzepak let
ni 43 =— 44, mąka żytnia razowa do S5 prac,
32.5(J r -j 33, otręby żytnie 13 — 13 25 # »
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Lwów, 4. 5. (B). W  związku z wykryciem o- 
szukaliezej afery wielkich zakładów aprowiza. 
eyjoych nastąpiły dalsze aresztowania. M. in 
aresztowano reprezemtjauta firmy Siiesia na 
Lwów Dienstaga i właściciela składu opałowe 
go Bądianą.
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Przed nowymi posunięciami 
w polityce rolnej

Warszawa, i .  5. (Sin). W bolach rolniczych 
oczekują w najbliższym czasie irawych pocu- 
nięć w zakresie przebudowy ustroju rolnego- 
M. in, wyrażany jest pogląd, że parcelacja pry
watna powinna być ograniczona do minimum, 
a nawet całkowicie uniemożliwiana, a przebn- 
ciowa ustroju rolnego winna się odbywać wy
łącznie na drodze parcelacji rządowych. Par
celacja prywatna prowadzi często do przecho
dzenia ziemi „w niepowołane ręce“. Tak np- 
w Malopolsce Wschodniej, a zwłaszcza w wo-

W arszawa. 4. 5. (Sin.) Dzisiaj wieczorem 
i-marł w  sap i talu 69-leifcni Zysman Makows
ki, stały mieszkaniec „Cyrku" warszawskie 
go, gdzie, jak  wiadom o, znajdują przytułek 
żebracy i  rozm aitego rodzaju męty społecz 
me. Przy zm arłym  znaleziono znaczną sumę 
pieniędzy, a ponadto  stwierdzono, że jest 
on  właścicielem 2-ch domów przy ul. Gróje 
ckiej i n a  ^Voii. Znaleziono również przy 
nim  szereg rachunków , kwitów i weksli.

Watykan nie ulegnie 
naciskowi Niemiec

W iedeń. 4. 5. PAT. Rzymski korespon
dent „Reicłispost" donosi, że koła w atykań
skie stoją na  stanowisku, iż wszelkie próby 
ze strony Niemiec wywarcia jakiegokolwiek 
nacisku na W atykan są zupełnie bezcelowe. 
W atykan  oczekuje spełnienia postanowień, 
zaw artych w konkordacie z państwem  nie
mieckim.

Zaburzenia między strajku- 
jącymi a poi ;jq w Detroit

Detroit, 4. 5 PAT. Ył' wielkiej fabryce środ
ków leczniczych Parkę Davi<s wybuch! strajk- 
30 robotników odmówiło dalsze pracy i opuś
ciło zakłady. Natomiast w jednym z oddziałów 
fabryki zabarykadowało się 20 robotników, o- 
gloóiwazy strajk okupacyjny. Policja wtargnę
ła natychmiast do gmachu celem zapobieżenia 
ewentualnym wybuchuin. chemikalii oraz ura
towania przed zniszczeniem lekarstw i narko
tyków, ocenionych na dwa miliony dolarów. 
Zabarykadowani puścili na policję strumienie 
wotly z wężów pożarnych, a woda, spadając 
na zapasy ługu wywołała trujące gazy. Mimo to 
policja pizedarla się przez tę Ziaporę, wyłama
ła drzwi, i aresztowała wszystkich okupantów. 
I wówczas okazało się, że ani jeden z tych o- 
kupautów nie był zajęty jako robotnik w fa- 
Lvyc,e Parkę Davis, a wszyscy znani są jako a- 
gitatorzy komunistyczni.

Ponura sprawa w sądzie
Częstochowa. 4. 5. PAT. W  dniu dzisiej

szym sąd okręgowy rozpoznawał niezwykle 
p onurą  spraw ę 44-lełniego Józefa Particzne 
go, m ieszkańca wsi KróLkolasy. Particzny w 
nocy z i  na 2 m arca br. w przystępie silnej 
depresji duchowej spowodowanej trudno
ściami natu ry  finansowej kilku ciosami sie 
kiery zanic ■.'dowal pogrążonych we śnie 2

jewództwie stanisławowskim i tarnopolskim, 
znaczne ilości ziemi przechodzą „w niepowoła
ne ręce" pod względem narodowościowym na 
drodze uregulowania zobowiązań dłużnych par
celujących właścicieli ziemskich. Parcelacja 
pryteatna winna być całkowicie zaniechana, al
bo poddana rządowej kontroli, w przeciwnym 
bowiem razie szczupły zasób ziemi, pozostający 
jeszcze do podziału na podstawie ustawy o re- 
'ormie rolnej zostanie zmarnowany.

Dalsze dochodzenia ustaliły, że zm arły tru 
pilił się żebraniną, a jednocześnie... dyskon
tem weksli. Mieszkał przy tym stale w „Cyr
ku" mimo, że był właścicielem kilku domów 

Zm arły pozosLawil znaczny m ajątek, skła 
dający się z gotówki, nieruchom ości i w ie
rzytelności. Ustaleniem m ajątku, jak  rów 
nież spadkobierców  (zm arły nie miał krew 
nych) zajął się prokurator. Pogrzebem zaj
mie się Ostatnia Posługa.

Rokowania handlowe polsko- 
frantuskie na UKończenm

Paryż, 4. 5. PAT. „La Jouruee Industrielle 
pisze, iż rokowania gospodarcze francusko-pol
skie posuwają się pomyślnie. Zagadnienia czy
sto handlowe, jak sprawa wymiany handlowej, 
rozrachunków, czy tez sprawa przyjazdu tury
stów polskich na wystawę paryską, w istocie 
r/.eczy zostały już uzgodnione. Pozostaje tylko 
jeszcze kilka innych szczegółów do uregulowa
nia. Panuje przekonanie, iż należy oczekiwać 
podpisania układu w najbliższych dniach, tak, 
że układ ten będzie podpisany prawdopodob
nie wr pierwszej połowie maja.

Dzień Neuratha w Rzymie
Rzym. 4. 5. PA1. M ktister spraw zagrani

cznych Rzeszy niemieckiej von Neurrilli u- 
dał się dziś rano  o godz. 10 do pałacu kwiry 
ualskiego, gdzie zoslał przyjęty przez króla 
Em anuela. Audiencja trw ała pół godziny. O 
godz. 11-ej król Em anuel w obecności min. 
N euratha dokonał otw arcia wystawy sztuki 
w Akademii niemieckiej. YV południe Neu- 
ratli w towarzystwie am basadora niem iec
kiego vou Hassela udał się samochodem  do 
Castell Gandolio, gdzie spożył śniadanie w 
jednej z restauracyj, położonej nad jeziorem  
klbaiic. Po złożeniu wizyty w sąsiedniej wił 
li am basadora włoskiego w Berlinie Attilioo 
m inister N eurath powrócił do Rzymu, aby 
o godz. 17-ej udać się cło pałacu Chigi na 
konferencję z min. spr. zagr. Italii h r Cia- 
xxo. K onferencja trw ała 5 kwadransów.

syinów w wieku od 9 do 14 lal i żonę Józefę 
j po czym poderżnął sobie żyły i podpalił
I dom. Sąsiedzi zauważyli dym i ogień ugasili 

a samobójcę uratowali. Sąd, 'Opierając się 
na v rzeczeni u lekarzy psychiatrów , którzy 
stwierdzili, że Particzny dokonał zbrodni 
podczas chwilowego żninie iszglja poczytal
ności skazał «o na 6 lat więziefto.

Ambasador Raczyński 
interweniuje na rzecz 
emigracji do Palestyny

Londyn, 4. 5. PAT. Y/cbee przewidywanego 
niezadługo złożenia rządowi brytyjskiemu spra
wozdania na temat sytuacji w Palestynie przez 
Komisję Królewską, ambasador Raczyński od
wiedził stałego podsekretarza stanu Fcreign 
Office sir Roberta VeusitŁrta, wobec którego 
ponownie podkreślił zainteresowanie rządu 
polskiego zagadnieniem mandatu palestyńskie
go i możliwościami emigracji żydowskiej do 
Palestyny.

Moraczewski o premierze 
Sktadkowskim

(Telefonem oil naszego korespondenta).
Warszawa, 4. 5. (Sin). „F rort Robotniczy1, 

organ Moraczewskiego, przytacza artykuł o o- 
becncj sytuacji, w którym omawiając zachowa
nie się obecnego premiera i  widoki na przysz
łość, Moraczewski pisze: Można się godzić lub 
me godzić z obecnym szefem rządu, ale trze
ba przyznać, że nie należy on do ludzi, strze
lających z za płotu. Ma on wi^c także cywilną 
odwagę jasno i otwarcie wypowiadać swój sąd 
o różnych instytucjach, Ale gorliwcy, którzy 
wciągają do rozLijackiej roboty władze państwo
we, wyczuwają zbliżającą się zmianę rządu i 
starają się wywąchać kierunek, w którym zmia
na ta pójdzie. Zdaje im się, że są na tropie, któ
remu z góry jię wysługują, bijąc w ZZŹ.

Zabawy „kochanej m łodziety“
W arszawo. 4. 5. (A) W  Kryłowie koło 

Hrubieszowa grupa młodzieży endeckiej u- 
dała się a a  m iasto chcąc wywołać anty żyd o 
wskie rozruchy. W ybito pewną ilość szyb w 
m ieszkaniach żydowskich. Dzięki natych
miastowej interw encji m iejscowej policji ek 
scesy zostały stłum ione w zarodku.

Woźny N. L K, oszustem
W arszawa. 4. 5. (A) Na ławic oskarżo

nych w Sądzie okręgowym  zasiadł dziś woź
ny NIKP Franciszek Ziółkowski oskarżony 
o sfałszowanie k ilku pism  urzędow ych w  ce 
lu wyłudzenia pieniędzy. Został en  skazany 
Pa 9 miesięcy więzienia.

Aresztowanie przemytnika
W arszawa. 4. 5. (A) Straż graniczna za

trzymała na granicy polsko niem ieckiej zna 
nego przem ytnika, przy którym  znaleziono 
większą partię  tow aru oraz różne notatki, 
w których widniały m. in. różne adresy w ar 
szawskie. Badając te adresy policja, na trafi 
ła w czasie rewizji u niejakiego A bram a 
Tełlm anna na schowek, w k tórym  nueśiiło  
się 3 kg sacharyny i 5 kg kam ieni do zapal
niczek. Tellmaiia pociągnięto do /odpowie
dzialności sądowej.

16 kg obrzydliwości
W arszawa. 4. 5. (A) Przechodzący ulicą 

Okopową policjant spostrzegł jakiegoś po
dejrzanego osobnika, niosącego w.ekszą pa 
czkę. Po zbadaniu zawartości tej paczki oka 
zało się, że zawiera ona IG kg oonerowskich 
ulotek. Koi r octera aresztowano. Jest nim  
student Politechniki warszawskiej.

Profanacja cmsntarza żydowskiego
W arszawa. 4. 5. (A) Niewykryci sprawcy 

dopuścili się wczoraj w nocy profanacji sta 
rego cm entarza żydowskiego w Kałuszynie. 
W ciągu ostatniego czasu jest to już drugi 
wypadek profanacji.

Teł Awiw. 4. 5. (Palkor) Dziś przed piołu 
dniem  rozpoczęło się w sądzie jaffskim  pu
bliczne przesłuchanie oskarżonych o zamel
dowanie iuż. Zwangera w Raniath Gan. Po 
licja otoczyła kordonem  gmach sądu, przed 
k tórym  zebrał się wielki tłum. Główny os
karżony Rubin Szenewicz do winy się nie 
przyznaje. Jako  pierwszy świadek zaznawa
ła wdowa pc zam ordow anym  inż. Zwange- 
rze. Dalszy ciąg rozpraw y ju tro .

Ferster zapowiada zlikwidowanie 
wszystkich partyi politycznych w Gdańsku

Gdańsk. 4. 5. PYT. W  przem ówieniu wy
głoszonym na zebraniu wszystkich orgamiiza 
eyj nar. socjalistycznych w dniu 1 m aja br., 
oświadczył Foerster m. im., że do dnia 1 sty 
Ciznia 1^38 istniejące jeszcze w Grańsku par 
tie polityczne będą zlikwidowane. Odbędzie

się to, według słów Foerstera, w drodze le
galnej i konstytucyjnej. Narodowi socjaliści 
dbać będą n jedność między stronnictw em  
narodow o socjalistycznym a  senatem  gdań
skim.

Śmierć żebraka, który by! właśc cielem 
placów, domów i... dyskonterem
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Działacz Z . Z . Z . ostro zaatakowany 
przez Związek GórnikówDYŻURY LEKARZY 1 APTEK:

, Drlś mają dyżur nocny lekarac: Braciejowskl 
Jakub) teJ. 184-04; Gottlieb Izydor, Długa 38, tel. 
115-00; HollSnder Erna, Karmelioka 48, tel. 148-34* 
Rywbwicki Włodz., Szewska 21, tel. 14,3-86. ’

Dziś majF, dyżur nocny apteki: Szczepańska 1, 
Kościuszki 18, Długa 66, Mikołajska 4, Starowiśl
na 77, Plac Zgody 18.

UROCZYSTOŚCI ŻAŁOBNE 12 MAJA 
W drugą rocznicę zgonu Marszalka. Józefa 

Piłsudskiego spodziewany jest przyjazd do Kra
kowa przedstawicieli Rządu oraz p. Marszałko- 
wej Piłsudskiej.

Na konkurs sarkofagu Marszalka Piłsudskie
go wpłynęło dotychczas 75 projektów.
ŚWIĘTO STRAŻAKÓW 

Wczoraj jako w dzień św. Floriana, patrona 
straży pożarnej odbył się uroczysty obchód 
strażaków. Po nabożeństwie strażacy defilowa
li pod Barbakanem przed prez. miasta drem 
Kaplickim. Po defiladzie nastąpił pokaz i kwi
czeli w koszarach.
DEKORACJA KRZYŻEM ZASŁUGI

W komunikacie o dokonanych dekoracjach 
przez p. wojewodę Krzyżem Zasługi zaszła po
myłka, mianowicie Zloty Krzyż Zasługi otrzymał 

.p. Dr Alfred Merz, lekarz w Krakowie, a nie jak 
inylnie padano p. Dr Ludwik Merz, prezes Zwią
zku Przemysłowców.

Z KOMITETU KEJtEN HAJESOD W KRAKOWIE 
Dziś o godz. 8.15 odbędzie się w lokalu przy ul. 

Librowszczyzna 0, herbatka z okazji likwidacji 
dorocznej akcji na Keren Hajesod w Krakowie.

KONFERENCJA DZIAŁACZY ZEBULUN 
POLSKIEGO 

Dnia 6 hm. odbędzie się w lokalu Syjonistycz
nego Klubu Towarzyskiego ul. Grodzka 71, godz. 
10 przedp. Konferencja działaczy żydowskiego ru 
chu morskiego „Zebulun” w Polsce. Konferencja
zajmie się aktualnymi zagadnieniami „Zebulun”.

-- «

JEDNOSTKA A  PAŃSTWO 
Dziś godz. 19.30 wygłosi w sali odczytowej 

przy ul. Dunajewskiego 7, dr Mieczysław Stein- 
bach odczyt pt. „Jednostka a państwo". Goście 
mile widziani,

ZAGADKA DALEKIEGO WSCHODU 
(Z reportaży japońskich)

Odczyt na powyższy lemat wygłosi p. dyr. dr 
Rudolf Bereś w saii Syjonistycznego Klubu Tow. 
Grodzka 71, 5 maja br. godz. 8.15 wiecz.

STRAJK SZEWCÓW
Wczoraj wybuchł w Krakowie strajk szew

ców. Strajkujący wysunęli żądania natury eko
nomiczne;
A W IĘC TO BYŁA BOJKA

Na ul. Skawińskiej powstała bójka na tle oso
bistych porachunków między Józefem Gawroń
skim bez stałego miejsca zamieszkania, a drugim 
osobnikiem, nieznanego nazwiska. W czasie bój
ki Gawroński doznał kilku ran kłótych, wskutek 
czego odniósł lekkie nszfcodizenie ciała. Wezwany 
lekarz Pogotowia Ratunkowego odwiózł Gawroń 
skiego cło szpitala św. Łazarza.

 O -----
— IARLOSOROWIA. Dziś S wlecz, planarne ze

branie z referatem Iow. mgra K. Goldfarba n. t. 
„Światopogląd N. Syrkina.

— ZW IĄZEK INŻYNIERÓW ŻYDÓW- Dziś 
7.45 wiecz. w lokalu Szewska 4, odczyt inż. 1. 
Harbanda nt. „Jak należy poprawnie liczyć na 
suwaku logarytmicznym?” (część druga).

— Z KRAKOWSKIEGO T O W A R Z Y S T W A  L E 
KARSKIEGO. Dziś w cali Towarzystwa Lekar
sk iego posiedzenie naukowe Towarzystwa Le
karskiego Krakowskiego], na którym dr J. B ir- 
kenfeld wygłosi odczyt pt. „O książce chirurga 
'Alberta Krewkiego — Lekarz i  jego chorzy”.
L _  WALNE ZGROMADZENIE TOWARZYS
TWA PRZYJACIÓŁ MUZEUM NARODOWEGO. 
W piątek 7 bin. godz. 6 wiecz. w Muzeum Narodo 
jwem w Sukiennicach odbędzie się Walne Zgro
madzenie Towarzystwa Przyjaciół Muzeum Naro
dowego W Krakowie.

_  KURS HARTOWANIA I  CEMENTOWANIA 
STA LI rozpoczyna się dnia 24 bm. Zgłoszenia 
przyjmuje i  bliższych informacyj udziela Dyrek
cja Muzeum Przemysłowego i Instytutu w godzi- 
jiash fid 8-mej do 14-tei

W Sądzie Okręgowym w Krakowie znalazł 
się wczoraj aa wokandzie proces o zniesławie
nia drukiem. Diziałacz sanacyjnego Związku 
Związków Zawodowych Andrzej Gzuma wystą
pi! na drogę sądową przeciw sekretarzowi Cen
tralnego Związku Górników i radnemu m. Kra
kowa Stanisławowi Bocianowi.

Podłożem skargi są walki przedwyborcze, 
jakie miały miejsce przy wyborach do Rady 
Kopalnianej na kopalni „Silesia” w Czecho
wicach. W związku z agitacją przedwyborczą 
przemawiał Czuma na kilku zebraniach ZZZ, 
a socjalistyczny związek wydal ulotkę, podpi- 
saną przez Bociana.

Ulotka ta zawierała m. in. zwrot następują

i rano. urtmuuftY i &rou
KONCERT ARTYSTEK WŁOSKICH 

Dnia 7 maja przyjadą dó Krakowa znane ar
tystki włoskie pp. Ada Sassoti-Ruata, barfistka 
i Maria Teresa Pediconi, śpiewaczka, które wy
konają w tym dniu, w sali Instytutu Kultury 
Italskiej (Sławkowska 12, II. p.) bardzo zajmu
jący koncert starej i współczesnej muzyki ital
skiej Pieśniom będzie akompaniował przy forte
pianie dr Lucilio Nediani. Początek koncertu 
godz. 20-ta.

_  Z TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO. Dziś 
pełna humoru komedia Beaumarcliais’ego „Wese
le Figara". W sztuce udział biorą: W. Węgrzyn 
(rola Figara) i Mąlusiakówna. Jutro po południu 
zabawna komedia St, Bekeffi'ego „Nieusprawied
liwiona godzina". W czwartek wieczorem „Dom 
osaczony” świetna sztuka P. Fraulaie go, w pre
mierowej obsadzie. — Pod kierunkiem reż. W. 
Radulskiego odbywają się próby z sztuki E. 
ONciłla „Cesarz Jones’' i F\ T. MarinetlTego 
„Jeńcy". Śztiiki te będą najbliższą premierą te
atru im. J. Słowackiego.

— DŻIGAN, SZUMACHER, asy sceny żydow
skiej i najweselsza para humorystów, Miriam Or-
leeka, znakomita artystka trupy wileńskiej na 

czele świetnego zespołu rozpoczynają kilkudnio
we gościnne występy w Teatrze Żydowskim, Bo
cheńska 7. Zespół ten wystąpi w aktualnym wi
dowisku, pełnym humoru i folkloru „Ofn War- 
szewer Jerid”, które grane było przez 3 miesią
ce z rekordowym powodzeniem w Warszawie w 
Teatrze Nowości. Premiera w czwartek, dnia 6 
bm. — 2 przedstawienia o godz. 4-tej pop. i 9-tej 
wieczór. Bilety do nabycia w firmie A. Fischhab, 
Grodzka 46, w czwartek od godz. 10 rano przy 
kasie teatru, Bocheńska 7.

— LUCIENNE BOYER, słynna pieśniarka — 
di6cuse, ciesząca się w Europie niezwykłym po
wodzeniem, znana u nas tylko z płyt gramofono
wych, wystąpi z jedynym wieczorem w niedzielę 
9 bm. w Starym Teatrze. Lucienne Boyer posia
da ujmujący czar, bardzo sceniczną urodę i pier
wszorzędny talent aktorski, to też każda piosen
ka w jej wykonaniu staje się niewyslowioną 
słodyczą.

REPERTUAR KINOTEATRÓW:
AUIUA: „Zaginiona miasto*' (W illiam Boyd)
APOLLO „Płomienne serca" (Barszczewska, Cybulski). 
ATLANTIC: Ostatni M ohikanin" (Henry W Udko son,

Baudolf Scott) i ,,2 dni miłości" (Magda Schneider, 
A lbach Rcetty).

BAGATELA: „Pałac we Flandrii., (film  niemiecki)
UOA1 ŻOŁNIERZA POLSKIEGO: „Papa sio żeni 

(Lidia Wysocka)
MUZEUM: „Bez nazwiska" (lack ie  Cooper).
PROMIEŃ: ,,Ziolony Sygnał"
STELLA: ,,Czardasz — tokaj — miłość" (film niemiecki) 
SZTUKA: ,.Zakochane kobiety" (Simone Simon Jano t 

Gaynor i in.)
UCIECHA: „Dorożkarz Nr. 13" (St. Bielański).
WANDA: ,,Suzy" (Jean Harlow, F ranchot Tone) 

i ..Mistrzuwie g łupoty" Ufliu i Ifiap)

KAJAKOWCÓW Ż. K. S. „MAKKABI“ 
w Krakowie uprasza się, by najdalej do dnia 7 
maja br. złożyli swe legitymacje P. Z. K. oraz 
uależyitość za wpis w lokalu Klubu w Krakowie, 
ul. Jagiellońska 10 między godz. 19—20, •— o 
ile zamierzają wziąć udział w Międzynarodo
wym spływie oraz regataeh na Dunajcu w dn. 
15 do 17 bm. oraz korzystać ze zuiżck, usta
nowionych przez Polski Związek Kajakowy.

Późniejsze zgłoszenia nie będą brane w ra
chubę

cej treśei: „Próbują to teraz uczynić po raz 
trzeci, wynajmując sobie przed wyborami osla- 
iwionego prowokatora i mordercę robotnika 
Czumę“.

Czując się dotknięty tym zwrotem wystąpił 
Gzuma ze skargą przeciw autorowi ulotki Sta
nisławowi Bocianowi. Obrona osk. Bociana za
proponowała przeprowadzenie dowodu praw
dy i zawuioskowała w tym celu szereg świad
ków z pośród działaczy socjalistycznych. Nie
zależnie od tego adw. dr. Rosenzweig podniósł 
iż akt oskarżenia nie jest formalny, a właści
wym w tej sprawie jest sąd cieszyński. Sędzia 
dr Stępniowski uwzględnił momenty natury 
prawnej i sprawę umorzył.

Goldmana u min• dano
Rzym. 4. 5. (Palkor) Członek Egzekuty

wy- Syjonistycznej i przedstaw iciel Agencji 
Żydowskiej w  Genewie d r  N achum  Goid- 
m ann przyjęty dziś został przez m inistra 
spraw  zagranicznych Italii h r. Ciano, z  któ 
rym  omówił szereg aktualnych zagadnień sy 
j oni sty cznych.

Nowy ambasador sowiecki 
w Berlinie uzyskał 
agremenl

Berlin, 4, 5. PAT. Rząd Rzeszy udzielił a- 
grement dla nowomianowanego ambasadora so
wieckiego w Berlinie Jureuiewa- Jureniew, do
tychczasowy ambasador w Tokio, zastąpi w Ber 
linie Suritza, który przechodzi do Paryża na 
miejsce ambasadora Potiomkma, mianowanego 
zastępcą komisarza spraw zagranicznych Lit
winowa.

Ośmiu ludzi zginęło 
w płonącej słomie

Praga. 4. 5. PAT. Na przedm ieściu p ras
kim Sniichov spłonął ubiegłej nocy stóg sło 
my, w którym  nocowali bezdomni. Ośmiu z 
n ich  znalazło śm ierć w płomieniach.

* * •
Praga. 4. 5. PAT. W czasie nocnych ćwi

czeń lotniczych w  H radcu Kralove zapalił 
się w powietrzu sam olot na skutek wybuch i 
m otoru. O bserw ator zdołał wyskoczyć na 
spadochronie, natom iast pilot lept. Sniżek, 
poniósł śmierć, gdyż spadochron jego m /y  
skoku z niewielkiej wysokości nic >twiwzył 
się.

Zaostrzona sytuacja 
strajkowa w Hollywoou

Hollywood, 4- 5- PAT, Strajk w tutejszych 
wytwórniach filmowych rozszerza się. Obojęt
ne stanowisko bogatych gwiazd firnowych do 
ruchu strajkowego oburzyło strajkujących pra

cowników, których przywódca Charles Les
sing oświadczył, iż nie gwarantuje bezpieczeń
stwa filmowych gwiazd w chwili, gdy będą 
przychodzić do pracy-

W arszawa. 4. 5. (Sin.) P. prem ier przyjął 
p ro tek to ra t generalny nad kom itetem  opie
ki nad pobojowiskam i legionistów. Komitet 
ton rekonstruow ał ,Redutę Piłsudskiego1 na 
historycznym  pobojowisku w Kościuchowie 
na W ołyniu.

W arszawa. 4. 5. (Sin.) Dziś we środę odbę 
dizie się zebranie związku Architektów , k tó
re  ma z a j ą ć  się m. in. wnioskiem  o w orow a 
dzenie paragrafu  aryjskiego w związku.

Jerozolim a. 4. 5. (2AT) Agitatorzy arabs
cy wysłani do B er Szeiwy prow adzą gwałto
wną agitację w śród Beduinów.

Rzym. 4. 5. PAT. M inister spraw  zagr. 
Rzeszy von Neuralli został dziś ^przyjęty 
na półgodzinnej audiencji p rzez k ró la  włos
kiego,
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Pocztę szyfrowa 
inseratową

■•Kły wnucso w slągu cctłgo dnls
tylko 

do skrzynki
w n u ro w s m l w brimio
przad .Nowym Dziennikiem* 
■ k tó rą  o p ró żn ia  clę 

6 tn ty  dziennie.

LEKARKI (dentystki) do 
współpracy poszukuje 
pierwszorzędnie zaprowa. 
dzony zakład w Krakowie. 
Zgłoszenia pod „Samodział 
u", do Nowego Dziennika.

1924g

RUTYNOWANA Biła biu . 
rowa ze znajomością bu. 
chalterii, stenografii pol
sko .  niem ieckiej poszukuje 
posady, . ewentualnie pół. 
dniowo. Zgłoszenia: Biuro 
Ogłoszeń Sienna 12 pod: 
„ l’resto“, 751g

SEKCJA ŻYD. PIE L Ę. 
G M A R EK  PRZY ZWIĄZ
KU ZAW. ŻYD. PRAC. 
UMYSŁOWYCH POLECA 

ŻYD. W YKW ALIFIKOWA
NE SIOSTRY DO PIE L Ę . 
KNOWANIA CHORYCH 
W SZPITALACH I  DO. 
MACH PRYWATNYCH. — 
ZGŁOSZENIA: KRAKÓW, 
WW. ŚWIĘTYCH 8. TEL. 
109.97 OD GODZ. 9-21.39.

„To nic nie jest, za mało rozmachu! Proszą 
t c s z c z c  raz silnie powtórzyć uderzenie!"

EMIGRANTKA z Niemiec 
(Polka) inteligentna, śred
niego wieku, obeznana w 
gospodarstwie i  ezyoiu, — 
poszukuje posady jako to
warzyszka do starszej pani 
lub jako gospodyni domu, 
ewent. na wyjazd. R eferen
cjo pierwszorzędne. O ferty 
pod „E m igran tka1* do Adm. 
Nowego Dziennika. 1901g

DENTYSTA .  technik po- 
szukuje posady ew. p la . 
eówki. Zgłoszenia Nowy 
Dziennik ,,R utyna". 1911g

ZDOLNA gorseciarka S-le 
tn ią  p rak tyką  poszukuje 
posady. Buchwald, Józefin , 
ska 7, I  p. 1337g

POKÓJ umeblowany kom. 
fo rt we w illi wolny. Tele. 
fon 136.09.

POKÓJ komfortowy, dwu. 
osobowy, nyża, telefon, 
wykwintne utrzym anie. 
Plao Dom inikański 4/1.

KOMFORTOWY pokój, ła 
zienka, pianino osobne wej. 
ście Szlak 93 m. 1. 1922g

DO wynajęcia 3 pokoje z 
komfortem słoneczne n a  I I  
I I I  piętrze, Kraków, Szlak 
20. 192CS
POKÓJ jasny, słoneczny, 
obszerny z osobnym wej
ściem do w ynajęcia od 
1 m aja. Kopernika 10 m. 7, 

1866b

PANIENKĘ z lepszego do
mu przyjm ę n a  wspólna 
mieszkanie od zaraz. Cena 
przystępna. B onifraterska 
3, II . p. m. 6.

POKÓJ umeblowany dla 
pań lub panów a utrzym a
niem ew. bez zaraz do wy
najęcia- Zgłoszenia Dietla 
111 m. T.

o z n e
STOWARZYSZENIE „A ni. 
jim  Nistarim  dla biednych 
wstydzących się żebrać*’ 
podaje do wiadomości że 
zbiórka w święto Lag 
B‘omer 29 kw ietnia przy . 
niosła zł. 127.30. 1925g

SMACZNE obiady po zni
żonej cenie wydaje się. — 
Dietla 111/1 p. m. 1.

KOCIOŁEK m iedziany do 
farbow ania, ogrzewany p a . 
rą  o pojemności 59—100 l i .  
trów kupimy. Oferty na a- 
dres: ,,A lba“ F arb iarn ia  — 
Chorzów 1, ai. Piastowska 
15- 1876g

UKAZAŁ S IC  Nr. 4
Miesięcznika Dra Im bera

OKO W OKO
Z truć-

Bez głupich żartów)
W cleniu mieczyka 
Endeckie grym asy
Świadczył się Trzeciak swoją kuzynką 
Plon wlatroslewców
Czego nie powinniśmy pokazywać w Paryżu 

Prenum erata roczna 5.— zł. pótr. 2 zł. 50 gr. 
Adres A dm inistracji: Lwów, Skrytka pocztowa 222. 

Poczt. Konto Rozrach. Nr. 234.

Całą literaturę antyhitlerowską
Najnowsze wydawnictwa społeczne 

Ostatnie powieści polskie niemieckie
1 żydowskie

ma dla swych czytelników

B l B U O f E K A
W S P Ó Ł C Z E S N A
a iZ I L I  K A N F IR O W U

ul. Sebastiano 23 (tóg Dietlowsklei)

NOSZONĄ garderobę ku- 
pu ję  p łscą najlepsze ceny. 
Goldberg, Gazowa U. Teł. 
16S-2L 15010

KTJPUJĘ używane MOTO
RY elektryczne. Kraków — 
Sarcgo 3/5.

KUPUJĘ sta rą  garderobę 
płaoę najwyższe ceny J a .  
renowski. Wąska 12. tel 

147-19 U86g

WYSPRZEDAŻ wszelkich 
wyrobów tapicerskich. — 
Goldschmidt, Sw -K rzyża 
trzy. Za gotówkę — na ra ty .

DYWANY perskiej roboty 
oraz mechaniczne, nowo

czesne meble stalowe-chro. 
mowane poleca „Fersia" 
Kraków, Grodzka 18.

MEBLE nowoczesne w  
PIERWSZORZĘDNE, TA. 
NIO A rtu r SPIRA, K ra . 
ków. RYNEK GL. 15. I. p.

2343k

DOM piętrow y s  pożyczką 
długoterminową, nadający. 
Bię do każdego przem ysłu 
do sprzedania. Wiadomość 
Kraków, W ygrana 2. *->

OKAZYJNIE k lika  JA 
DALŃ 1 SYPIALŃ nowo 
czesnycb WYSPRZEDAJĘ 
fabryka mebli „STYL* — 
Kraków, — WIŚLNA 8. 
Uwaga na adres) I4v7k

SAMOCHÓD ciężarowy, — 
trzytonowy, N. A. G. z
zapasowymi częściami z 
k ry tą  budą, okazyjnie do 
sprzedania. Kraków, skr. 
poczt. 10.

MEBLE, lam py używane
do aprzedania Sebastiana 13 
m 6. ś—5. 1923g

NADESZŁY nowe p ianina 
SOMMERFELDA od 1200 

wzwyż — dogodne epłaty, 
W ładysław BOLOŃSKI *—
Kraków, św, Anny 3.

2127k

MEBLE nowoczesne pola. 
oa M. PLESZOWSKI, K ra 
ków, Mały Rynek 2. Udo
godnienia przy kupnie. — 

1361 b

KRAWATY atare p rzetarte  
przerabiam  n a  nowe Pod
zamcze 22 ofic. I I  piętro, 
m. Ul

1656g

Z d r o j o w i s k a
RABKA .jPalace" luksu, 

sowy pensjonat calorooiny 
pod nowym zarządem Pan. 
liny  KEINEROW EJ. Tele. 
fon 325. 2307k

KRYNICA. PENSJONAT 
„JURAND** CENTRUM, -  
pełny kom fort. Pokoje sło
neczno balkony wykwintne 
utrzym anie. Juleiow le.

1807g

KRYNICA, -  W ILLA 
UŁANA DEPTAK pełny 
komfort, słoneczne balko
nowe pokoje, ogród kw la. 
towy do leżakowania, wy. 
śm ienlta kuchnia, także 
dietetyczna. Ceny niskie.

WIECZNE PIÓRA) N ajeżę 
kszy wybór, najlepsza ja 
kość, ceny fabryczne. Igna 
cy Gross i Ska, Krabów, 
Starowiślna 1 telef. 121-90.

391 k

KRYNICA. Pensjonat p. 
E hrlieha „NASZ DOM" — 
tel. 298 obok Nowych Łazie
nek, pełny kom fort, sale 
bridgowe, dancingowe, ta . 
rasy, ogród do leżakowania, 
w ykw intna kuchnia na m a. 
śle. Najwyższe świadcze
nie przy najniższych ce
nach, n ie szumna reklam a 
jest tajem nicą powodzenia 
powyższego pensjonatu. Na 
życzenie, prospekta wysy
łane odwrotnie. 2335k
ZNANY komfortowy

„Zechce mi pan uprzejmie powiedzieć, jals 
długo to jeszcze trwać może, dopóki, będzie pan 
mnie golił?"

„l\o, zdaje mi sią, że jeszcze jakiei trzy albo 
cztery lata''.

PRENUMERATA w Krakowie z odnosze
niem i bez odnoszenia oraz lia prowincji
i  z przesyłką pocztową . . . miesięcznie zł. 4.30 kwartalnie zł. 12.90 
Zagranicą z przesyłką pocztową miesięcznie zł. 7.50 kwartalnie zł. 22.50

OGŁOSZENIA. Podstawą obliczeń jest 1 milimetr w jednym łamie Strona w 
tekście i nadeslanem na 3 łamy po 76 milimetr. Strona za tekstem 6 ła
mów po 38 mm. Najmniejsze ogłoszenia drobne liczymy za 10 słów.

CENY w złotych: I. strona 1.25. — Tekst. 1.—. Nadesłane 0.75.— Za tekstem 
0.25. — Drobne od słowa 0.10 gr. Dla poszukujących pracy 0.05 gr. Gratu
lacje i kondolencje do 4 wierszy zł. 5.—. Ogłoszenia ślubne, i zaręczynowe 
Zł. 10.—. Podziękowania lekarskie do 25 mm. Zł. 10.—• Nekrologi (klepsy
dry) do 60 mm. w 1. łamie Zł. 20.—. Za zasti zeżenie miejsca dolicza się 
25%, zn druk kolorowy 50%.

„NOWY DZIENNIK* wychodzi codziennie, także w poniedz i dni poświąt.

kWy dawca: Za spółkę Wyd. „Słowy Dziennik**: Zygmunt Hochwald. — Redaktor odpowiedzialny: Dr, Mojżesz Kanter. 
Nowa Drukarnia Dziennikowa, Kraków, Orzeszkowej 7, — pod zarządem Maksymiliana Feldmana.


